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Nr. 35. 


Środa dnia 13 Lutego 1924 r. 


Ustawa wojskowa. 


Sejm dokonał w ubiegłym tygodniu ważne- 
go dzieła: uchwalił ustawę o powszechnym 
obowiązku służby wojskowej. W ten sposób 
równocześnie z decydującemi i już w znacznej 
mierze skutecznemi zarządzeniami w zakresie 
sanacji skarbu położono mocny fundament 
prawny pod obronę państwa. Jeśli zaś doda- 
my, że toczy się obecnie żywa dyskusja pra- 
sowa nad ewentualną zmianą konstytucji 
w kierunku wzmożenia władzy wykonawczej, 
to z zadowoleniem stwierdzimy, że dokonuje 
Ne u nas gruntowna praca nad najłepszem 
wykształceniem tych trzech zasadniczych fun- 
kcyj państwowych, jakiemi są: rząd, skarb 
i wojsko, 

Celem ustawy wojskowej jest przygotowa- 
nie narodu do obrony państwa na wypadek 
wójny. Osiąga się ten cel przez wprowadzenie 
dwuletniej służby dla wszystkich zdolnych do 
noszenia broni. Obliczenia dowodzą, że liczyć 
możemy na 230—250 tysięcy ludzi wchodzą- 
cych corocznie w 21-szy rok życia. Zdatnych 
do noszenia broni będzie z nich 130—160 ty- 
sięcy. Między tymi zaś będzie od 14 do 20 
tysięcy takich, którzy utrzymują niezdolnych 
do pracy rodziców lub osierocone rodzeństwo. 
Ustawa przewiduje skrócenie czasu służby dla 
tych jedysych -żywicielj -do pięciu miesięcy. 
W wielkiej liczbie doskonale wyćwiczonych 
żołnierzy. pomieści się bez szkody dla sprawno- 
ści i bitności skromny odsetek żołnierzy, wy- 
szkólonych bardzo powierzchownie. W ten spo- 
sób ustawa, licząca się z życiem, godzi konie- 
ezność należytego przygotowania obrony pań- 
stwa z potrzebami żywotnemi obywateli, 


A zatem jeden rocznik dostarczy wojsku 
110 tysięcy żołnierzy, służących dwa lata i naj- 
wyżej 20 tysięcy ludzi, siużących przez pięć 
miesięcy, dwa roczniki dostarczą więc 240 ty- 
sięcy. Do tero dolicza się około 40 tysięcy 
oficerów i podoficerów zawodowych. W ten 
sposób mamy kontyngent całego wojska około 
280 tysięcy ludzi. „Jest to — pisze poseł Za- 
morski, referent tej ustawy w Sejmie — naj- 
mniejsza liczba, jaka jest niezbednie konieczna 
dla chwilowego powstrzymania nieprzyjaciela, 
aby mieć czas do przeprowadzenia mobil:zacji. 
Jest to konieczność samoobrony tak widoczna, 
że nawet programowi "zwolennicy krótszej 
służby wojskowej nie upierali się przy „zasa- 
dach“, pokonani oczywistością*, 


cerów rezerwowych. Wojna ostatnia wykazała, 
że poza komendami większych jednostek całą 
wojnę prowadzili oficerowie rezerwowi. I nie 
może być inaczej. U nas jest oficerów zawo- 
dowych około 18 tysięcy. Większość z nich 
musi pozostać w ministerstwie, w komendach 
korpusu, w komendach kadrów, tak że zaled- 
wie nieznaczna Mczba pójdzie na front i to 
przeważnie szarż wyższych. Licząc naszą armię 
podczas wojny na dwa do trzech miljonów lu- 
dzi, potrzebujemy dla niej od 250 do 300 ty- 
sięcy oficerów rezerwy. Dla oficerów rezerwo- 
wych przepisuje ustawa wyszkolenie półtora- 
roczne, zamiast jednorocznego, jak to było 
w państwach zaborczych urzed wojną. Nakłada 
też na nich częste ćwiczenia po przejściu do 
rezerwy. „Niejednemu wyda się to zbyt uciąż- 
liwem — pisze poseł Zamorski w „Gazecie War- 
szawsk.' — ale, kiedy się zastanowimy, że nie 
możemy nielicznej naszej armji zawierzać nie- 
doukom, którzyby mogli marnować najcenniej- 
szy materjał ludzki, przyznamy. iż musi się 
żądać wielkiej umiejętności i doświadczenia od 
tych, którzy podczas wojny rozporządzają ży- 
wotami współobywateli*. Należy jednak dodać, 
że młodzież kształcąca się utraci na wyszkole- 
nie tyłko rok studjów. Kandydatem na oficera 
rezerwy jest wyłącznie absolwent pełnej szkoły 
średniej, albo student szkoły wyższej. Jednem 
słowem, tylko matura uprawnia do korzysta- 
nia z półtorarocznej służby. I tylko złożenie 
egzaminu oficerskiego daje uwolnienie od prze- 
dłużenia jej do dwóch lat. 

W końcu należy podnieść, że mimo pewne- 
go oporu w Sejmie utrzymała się zasada, zaka- 
zująca poborowym związków małżeńskich. o ile 
nie otrzymają. na to pozwolenia od władzy woj- 
skowej. Gdyby małżeństwo było dozwolone, 
doszłoby zapewne z czasem do domagania sie 
specjalnych zapomóg dla t. zw. „żołnierek*. 
ewentualnie skróconej służby dla ich mężów. 
W pierwszym wypadku skarb musiałby ponieść 
nowe wydatki, w drugim narażałoby się na 
szwank wyszkolenie rekruta. Poza tem pobo- 
rowy w wieku od 21 do 23 lat, gdyby zosta- 
wił młodą żonę w domu, a może i z niemowle- 
ciem. nie mógłby być dobrym żołnierzem, o ile 
nie jest lekkoduchem. Myśl jego byłaby wiecz- 
nie w domu, poza koszarami i poza ćwicze- 
niami. 

Oto są główne zasady polskiej ustawy woj- 
skowej, uwzględniającej zarówno potrzeby i in- 


Ustawa zwraca szczególną uwarę na potrze- |teresy państwa. jak i potrzeby i interesy lud- 
bę zapewnienia armji odpowiedniej ilości ofi- | ności. 


Red. Wasilewski uniewinniony. : 


Warszawa, (Telef. wł.) W poniedziałek o godz. 
6 wieczorem zapadł wyrok w procesie Al. Ledni- 
ckiego qontra red. Wasilewskiemu, Sąd orzekł, że 
aczkolwiek Zygmunt Wasilewski nie dowiódł Al. 
Lednickiemn zdrady stanu, jednakże miał on pod- 
stawy do stawiania tego rodzaju zarzutów -- 
i uniewinnił całkowicie Wasilewskiego, Koszta pro- 
cesu ponosi skarb państwa, 


W 10i 14 dniu rozpraw odczytano list otwar- 
ty p. Hłaski, red, „Gazety Poiskiej” w Moskwis, 


wych” przekonań. W zimie bowiem roku 1916 
oświadczył ks. Trubeckoj wobec p. Hłaski, że się 
różni z p. Lednickim w poglądach na rozwiązanie 
sprawy polskiej, Podczas bowiem, gdy ks. Tru- 
beckoj uznaje konieczność niepodległego państwa 
polskiego, to p. Lednicki poprzestaje na auto- 
nomji ziem polskich w obrębie Rosji, Dalej odczy: 
tano odezwę Lednickiego z marca 1917 r., w któ- 
rej zapewniał, że Polska będzie „mocne ji niero- 
zerwalnie złączona z Rosją”, i odezwę drugą, 
w której p Lednicki napadał na Komitet Naro- 


do Lednickiego, który stwierdza, że p. Lednicki| dowy w Paryżu, 


w akresie wojny wcale nie miał ..niepodległościo- 


Nastepnie przemawiał w imieniu oskarżyciela 
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p. Ledmickiego, adw. Śmiarowski, Adwokat miał 
partję niemożliwą do wygrania, bo dokumenty 
i nazwiska przeciw sobie. Ojorował więc tylko 
moralnymi dowodami czystości intencji, patrjo- 
tyzmu i t. p. u swego kljentą, 

W dniu 12 rozpraw przemawiał drugi zastępca 
oskarżyciela, actw. Nagórski. Ten znów wycią- 
gnął z historji szereg faktów, świadczących, ża 
zawsze wielkich ludzi (jak Skargę, Batorego, Ko- 
ściuszkę i t. d.) szkalowano; analogia ta jednak 
spaliła odrazu na panewce, ze względu na duży 
dystans między p. Lednickim a np. Kościuszką. 
Dalej, zupełnie nieostrożnie zarzucił Nowaczyń- 
skiemu, że był konfidemtem państw. centralnych 
w cząsie wojny. potem jednak zaraz oskarżenie 
odwołał, tłóÓmacząc się — pomyłką, W toku swej 
mowy wspomniał p. Nagórski, że Kard, Oleśnieki 
odradzał Batoremu wyprawę na Moskwę... Ta 
nieznamą historykom interwencja Kardynała (zmar- 
łego za panowania Kazimierza Jagiellończyka) 
wywołała zrozumiałą sensację. 


„Polska na dobrej drodze“ 


Bankiet pożegnalny na cześć Younga. 

W ub. sobotę wieczorem w salach prezydjum 
Rady ministrów odbył się bankiet. wydany przez 
prezesa Rady min. na cześć komandora Hiltona 
Younga i członków angielskiej misji ekspertów fi- 
nansowych. "Podczas bankietu. w którym m. in. 
wziął udział poseł angielski Max Mitlier, szereg 
ministrów i wyższych urzfdników, p. Grabski ww- 
głosił dłuższe przemówienie, wyrażając podzięko- 
wanie p. Youngowi za jego Światłe rady w okre- 
sle sanacji skarbu. 

Na przemówienie to p. Young odpowiedział 
następujeaco: 

„Słowa, z któremi zwrócił się do mnie p. prea 
zes Rady ministrów, są zbyt łaskawe. Dzięki współ- 
pracy z ministerstwami i osobami, z któremi sty- 
kaliśmy się w Warszawie. pobyt nasz i praca były 
bardzo przyjemne. Muszę zupelnie szczerze powie- 
dzieć, że to my uczyliśmy się tu, musieliśmy bo- 
wiem przystosować ogólne zasady do rzeczywisto- 
ści i to nas nauczyło wielu rzeczy. Trudno byłoby 
mi wyrazić, jak wielki jest wpływ dziejów Polski 
na Gpinję Wielkiej Brytanji W Polsce płomiemie 
wolności i niepodległości ukryte były w czasie 
ciemnych dni niewoli, dziś zaś z tego ducha wol- 
ności możemy korzystać, Nazwiska polskich boha- 
terów są przechowane w pamięci Anglików. Obe- 
cnie musimy kontynuować tę pracę. Pracowaliśmy 
tu nad wielkiem dziełem naprawy finansów Pol- 
ski i jestem pewny. że Polska znajduje się teraz 
na dobrej drodze. Ja i moi koledzy jesteśmy du- 
mni z tego, że mogliśmy pracować w tym kierun- 
ku. Dziękując p. prezesawi Rady ministrów za jæ 
go łaskawe słowa, muszę zaznaczyć, że moja pra: 
ca była nie tylko bardzo miła, ale i zaszczytna, 
ponieważ przypadło mi w udziale pracować 
w chwili, gdy Polska powraca znowu do Swojej 
dawnej świetności i zajmuje należne jej w Świecie 
stanowisko, 


RUMUŃSKO-WŁOSKIE UKŁADY. 


Warszawa (Tel wł.) Budapeszteńskie dziennikt 
donoszą, że Rumunja układa się obecnie z Wło- 
chami o podobną umowę jaką zawarła z Włocha. 
mi Jugosławja. 

KIEREŃSKI W PRADZE. 
_ Praga. (PAT.) Przybył tutaj na dłuższy pobyt 
Kiereński, który odbędzie szereg odczytów, doty- 
czących polityki rosyjskiej, 
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„GŁOS NAHODTS, 


Kompetencje Rady Nadzorczej P. K. K. P. 


, Warszawa. (Tal. wł.) W „Dzienniku Ustaw 
państwa“ ukaże się rozporządzenie ministerstwa 
skarbu normujące zaki”es działania Rady Nadzor- 
czej P K, K P. Do tego zakresu Rady należy 

a) ustalanie zasad „ działalności emisyjnej 
1 kredytowej; i 

b) oznaczanie wysokości stopy dyskontowej 
Oraz stawek procentowych i prowizyjnych; 

c) nadzór nad czynnością organów wykonaw- 
czych P. K, K. P. oraz przeprowadzanie kontrol! 
z działalności bilansu i Sprawozdań; 

d) zatwierdzanie preliminarza wydatków; 

e) przedkładanie ministrowi wniosków doty- 
czących spraw organizacji, zmian personalnych w 
składzie dyrekcji oraz pracowników P. K. K. P., 
zmian przepisów służbowych, nposażeń, przepisów 
emerytalnych i dyscyplinarnych Oraz wszelkich 
innych spraw, wychodzących poza ramy intere- 
sów bankowych. 

Rada nadzorcza Bpełnia fumkcje kollegialnie 
pod przewodnictwem Prezesą Komitetu organiza 
cyjnego „Banku Polskiego“ względnie jego za- 
stępcy wyznaczonych w tym celu przez ministra 
skarbu, Na podstawie uchwały Rada mióżę wyko- 
manie pewnych czynności należących do jej kom- 
petencji powierzyć poszczególnym człokoin, Może 
ona powoływać do poszczególnych czynności eks- 
pertów. Przewodniczący Rady nadzorczej ma pra- 
wo zawieszać uchwały, które jego zdaniem wykro- 
czyły przeciwko ustawom ałbo interesowi pań- 


stwa. Zawieszone uchwały winny być niezwłocznie 
przedstawione do ostatecznej decyzji ministrowi 
skarbu, W posiedzeniach Rady nadzorezej z gło- 
12m doradczym może brać udział delegat minister- 
stwa skarbu. 


WPŁATY NA PODATEK MAJĄTKOWY. 

Warszawa. (Tel. wł.) Dnia 15 b, m. upływa 
termin zeznań © podatku majątkowym. W terminie 
pienmszych dni lutego napływ zgłaszających się 
był niezwykłe siinym, obecnie jest słaba liczba 
zgłaszających się. 


37:/, MIL. FR. SZWAJC. WPŁYWÓW CELNYCH 


Warszawa. (Tel. wir, £ wpływów celnych w r. 
1923 skarb państwa uzyskał wogóle 57.659.299 fr. 
szwaj. Najwydatniejszym był kwartał trzeci, który 
pe 18 mil. w czem we wrześniu uzyskano 
7 mil. 

ZAKUPNO OBLIGACJI KOLEJOWYCH 
POŻYCZKĄ ZŁOTĄ. 


Warszawa, (Tel. wł.) Na mocy rozporządzenia 
ministerstwa skarbu przy sprzedaży serji pierwszej 
pożyczki kolejowej będą przyjmowane jako spłaty 
do wysokości 50% nabywanej kwoty karty obli- 
gacyjne 8% pańsiwowej pożyczki złotej z roku 
1922; według wartości imiennej odcinka złotowe- 
gó. Wartość odcinka markowego i bieżącego ku- 
ponu wypłacona będzie w gotówce, 


Powitanie nowego ministra spraw zagr. 


Warszawa. (PAT.) Ddpowiadając onegdaj na 
powitanie w gmachu ministerstwa spraw zagranicz 
nych w krótkiem przemówieniu do urzędników 
oświadczył m. L: pan minister Zamoyski, że sta- 
mowiskn swoję objął nie jako kandydat, któregoś 
klubu sejmowego i nie na skutek kombinacji poli- 
tycznych, ale jako człowiek stojący poza nejmeme, 
kierowany poczuciem obowiązku, który uakazy- 
wał mu przyjęcie proponowanej mu przez prezesa 
Dady ministrów teki, P. minister Zamoyski po- 
dziękosał za powitanie i wyraził nadzieję, że pra- 
ca w Ministerstwie będzia szła w należytam tem- 
pie. 


Zamówienia na dostawy rządowe. 


Warszawa. (Tel. wł.) Komitet ekonomiczny Ra- 
dy min. polecił ministerjom i urzędom państwo- 
wym, które dokonywują znacznych zakupów wy- 
róbów przemysłowych, ażeby do dnia 15 lutego 
opracowały plan zamówień w granicach budżetu 
b. r. Nadto fomitet polecił ministerjom, aby nie- 
awłocznie przystąpiły one do wydania zamówień 
w przemyśle krajowym, stosując się do tego planu. 


Ruch kolejowy skutkiem zasp utyka. 


Warszawa, (PAT) W okręgu tutejszej dyrekcji 
Kolejowej skutkiem zasp Śnieżnych ruch kolejowy 
jest bardzo utrudniony, a nawet władze były zmu- 
szone zatrzymać szereg pociągów. Na linji mię- 
dzy Rudnikamia Częstochową ruch wczoraj póno- 
mnie zamknięto. Dziś w nocy zamknięto tuch na 
linji Andrzejów-Gizew. Dziś rano w Łomży paro- 
wóz pociągu 744 ugrzązł w śniegu. Również szereg 
pociagów. osobowych i towarowych w ciągu osta- 
tniej nocy ugrzązł na kilka godzin. Pociągi po- 
spieszne nadchodzą z malemi opóźnieniami 
W okręgu dyrekcji krakowskiej przekopano zaspę 
na szlaku Chabówka Zakopane i dziś puszczono 
pociąg próbny. Jutro przewidywana jest regular- 


na komunikacja, ruch jedhak będzie na razie ogra- taċ 


miczony do jednej paty pociągów osobowych 
i pospiesznych. W okręgu dyrekcji katowickiej 
sytuacia poprawiła się, dzięki energicznym zarzą- 
dzeniom władz kolejowych. W dyrekcji gdańskiej 
zastój skutkiem Śniegu, usunięto, Ruch jest nor- 
malny. W dyrekcji wileńskiej ruch jest utrudnio- 
ny i odhywa się przy pomocy plugów. W dyrekcji 
radomskiej skutkiem wielkich śniegów jest ruch 
pociąggiem utrudniony. 


ZGON POS. PIECHY, 


Katowice. (PAT) Dziś zmarł tu po dłuższej 
chorobie Stanisław Piecha, poseł na Sejm Rzecży- 
pospolitej, wybrany w okręgu 39 wyborczym 
fKatowice-miasto i powiat). Ś. p. pos. Piecha był 


przewodniczącym kartelu wszystkich Związków 
polskich i sekretarzem Związku górników Z, Z. P. 
Należał do N, P. R. Brał wybitny udział w ruch: 
„ołeczriym. 


STRAJK ZECERÓW LWOW, ZLIKWIDOWANY. 


Lwów. (PAT) Strajk zecerów został zlikwido- 
wany, Jutro zecerzy wracają do pracy. 


Sprawa Gzadowskiej przeciw redaktorowi 
„Expressu“, 


Warszawa. (Telef. wł.) We wtorek rozpoczęła 
się rozprawa p, Dr Zofji Czadowskiej przeciwko 
red, „Expressu”, Jerzemu Plewińskicmu. Rozpra- 
wa ta dotyczy towarzyskiej kroniki skandalicznej, 
którą swego Czasu w Stosunku do p. Sadowskiej 
wywlókł , Express”, Wśród świadków przewinęły 
się artystki: Sznejdrowiczówna i Ordonówna, Roz- 
p*awa, ze względu na materjał swój, wchodzący 
w zakres obyczajności, toczy się przy drzwiach 
zamkniętych. 


Spisek rojalistyczny w Atenach, 


Ateny, (A. W.) Wiadomość o wykryciu spisku 
rojalistycznego, który miał na celu obalenie rządu 
militarnego wywołała tutaj wzburzenie. W celu 
utrzymania porządku i spokoju na wypadek ewen- 
tualnych zaburzeń ministerstwo spraw wojsko: 
wych ściągnęło do Aten silne oddziały wojsk jak 
również wydaoł pozwolenie na powoływanie pod 
broń ochotników. Stronnictwa republikańskie do- 
magają się aresztowań monarchistycznych polity- 
ków i dziennikarzy, jakoteż zwołania tajnego po- 
siedzenia parlamentarnego celem napiętnowania 
knowań monarchistów. Jak twierdzą republikań- 
skie dzienniki królowa rumuńska usiłuje wywo 
w Grecji przewrót. Celem zabezpieczenia swe- 
mu zięciowi tronu greckiego za pośrednictwem 
Włoch i Anglji wybiera się ọna z wizytą do Lon- 
lynu i Rzymu. 

Grac. PAT. „Gritzer Tagepost" donosi z Aten, 
że w całej Grecji panuje wielkie wzburzenie z po- 
wodu nowych usiłowań umożliwienia powrotu 
króla do Grecji, Rząd wzmocnił garnizon w Ate- 
nach i powołał ochotników dla utrzymania porzą- 
dku, Jak donoszą dzienniki, Anglja i Włochy w 
razie nowych wydarzeń w Grecji zachowyłatyby 
neutralność. 


Nr. 35 


Międzynar. konferencja dla rozbrojeń. 


Nowy Jork, (PAT. Tel. Comp.) Jak słychać. 
prezydent Cooligde, przy zastrzeżeniu pewnych 
warunków, zachowuje się przychylnie wobec pros 
ektu Macdonalda co do zwołania międzynarodo- 
wej konferencji dla rozbrojeń, Wedle tych infor: 
macji, Stany Zjednoczone wzięłyby udział w tej 
konferencji, jeżeli zgodzą się na nią wszystkie 
wielkie państwa i jeżeli przed jej zwołaniem na» 
itąpi zgoda co do głównych zasad jej programu: 


KONKORDAT Z BAWARJĄ, 


Rzym. (PAT.) W kołach watykańskich zapo- 
wiadają zawarcie w najbliższym czasie konkordatu 
z Bawarją. 


ROCZNICA KORONACJI PIUSA XL 


Warszawa. (Telef. wł.. We wtorek w archika+ 
edrze św. Jana jako w rocznicę koronacji Piusa 
XI-go odbędzie się uroezyste nabOżeństwo, 

Warszawa, (Telef. wł.) W niedzielę wieczorem 
H. Young i sekretarz jego Nikson opuścili War- 
szawę 


Czesi nie uznają traktatu ryskiego. 


Warszawa, (Telef. wł) Z Pragi donoszą: Pod: 
czas debat w czeskiej komisji spraw zagranicznych 
Kramarz powiedział między innemi: Czesi tak dlu- 
go nie mogą się związać z Polską, jak długo nie 
jest rozstrzygnięty Spór polsko-rosyjski, Czesi nie 
mogą przyjąć do wiadomości traktatu ryskiego; 
byłoby rzeczą pożądaną, ażaby Polska uregulo- 
wała swoje sprawy w stosunku do Rosji, 


e e e 
Różne wiadomości. 

Warszawa. (Tel. wł) Ministerstwo skarbu przy- 
znało komisarzowi kontroli skarbowej p. Janowi 
Zegułowskiemu, nagrodę w wysokości 500 miij. 
Mkp., za wykrycie nadużycia, którego się dopu- 
ści} Mosiak Brykmann na szkodę monopolu tyto- 
niowego. . 

Warszawa, (Telef. wł.) We czwartek rano przy- 
będą da Warszawy posłowie polscy z państw nad- 
bałtyckich: Dobrycki, Ładoś, Filipowicz. Naza- 
jutrz przybędą ministrowie państw nadbałtyckich. 
W piątek odbędzie się 2 niemi informacyjne ze- 
branie, a konferencja Sama Zacznie się w sobotę. 

Warszawa. (Telef, wł) W poniedziałek przed 
południem minister spraw zagr. M. Zamoyski przy- 
jął naczelników departamentów, naczeiników w*- 
działów i refetentów ministerstwa. W imieniu per- 
sonaiu ministerjalnego powitał ministra Zamoy- 
kiego p. Bertoni. Min. Zamoyski oświadczył, że 
nie reprezentuje w rządzie żadnego stronnictwa, 
a w stosunkach służbowych jedynie kwalifikacje 
osobiste będą miały dla niego walor. 

Warszawa, (Tel. wł.) Lista instytucji bank. upo- 
ważnionych do przyjmowanią zapisów na akcje 
„Banku Polski"go* będzie ogłoszona w „Monito- 
rze Polskim“ zą kilka dni. 

Paryż. A. W.) Znany bank „Massiota* w Nan- 
te popad! w konkurs. Pasywa wynoszą 20 do 30 
miljonów franków. Do poszkodowanych należą po 
największej części rzemieślnicy i ludność średniej 
klasy, Massiot popełnił samobójstwo. 

Warszawa, (A W.) Konstanty Bukowski prezes 
Syndykatu dziennikarzy w Wilnie, tłómacz dzieł 
szwedzkich został odznaczony krzyżem komandor- 
skim orderu Wazów. 

Rzym. (PAT.) Wczoraj odbyły się próby loko- 
motywą „popędzaną zapomocą zgęszczonego powie 
trza. Próba w zupełności się udała. osłągnięto 
oszczędność w opale 70 procent. Wynalazcą jost 
inżynier Zarlatti. 


Zawody pfywackie w Warszawie, 

W niedzielę odbyły się w Warszawiei zawady 
pływackie w przyrębli na Wiśle, na dochód fun- 
duszę polskiego Komitatu olimpijskiego. Powietrze 
wynosiło 8 stopni Reumira. Woda miała puls 
1 stopień. W zawodach wzięła udział jedna ko- 
bieta, p. Garczyńska, p. Olszewski, korespondent 
„Chicago Tribune”. 


R i ZE z Ą 


Waloryzacyjny kurs franka, 


Warszawa. (Tel. wł.) Watoryzacyjny kurs fran- 
ka na 121 13 lutego wynosi 1,800.000, 
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„BIOS NARODI, 


Socjalizm francuski przed wyborami. 


) I z kommistami i z masońską lewicą. 


Przez pięć dni (od 30 stycznia do 4 lutego) 
obradował w Marsylji kongres socjalistycznej par- 
tji t. zw. „Francuskiej sekcji międzynarodówki ro- 
botniczej* (S. F. I. O.), której przywódcami są: 
Leon Blum (nie tylko PPS. ma diamaudy i perle), 
Renaudel, Longuet, Compere-Morel. Długość o- 
brad i ich burzliwy charakter spowodowało ważne 
zagadnienie, jakie postawiono kongresowi, zagad- 

nienie taktyki wyborczej. Szło o to, czy partja ma 
iść samodzielnie do wyborów, czy też utworzyć 
blok ze stronnictwami lewieowemi. t. j. „radykal- 
nymi socjalistami“ (którzy zresztą są frakcją nie 
socjalistyczną, lecz liberainą, masońską, burżua- 
zyjną), wzgl. komunistami, 

Za pierwszem rozwiązaniem przemawiała dąż- 
ność do „tworzenia jasnych sytuacyj*. Przypom- 
niano jednak na kongresie, że przy ostatnich wy- 
borach 16 listopada 1919 partja poszła osobno, 
bez przymierzy i —— „została zdziesiątkowaną*. 
Uznano wiec z góry, że należy teraz szukać so- 


*juszów. 


Ale z kim? Jeśli partja stworzy blok na całe 
państwo z komunistami, — odepchnie od siebie 
bogatą partję radykałów! Złączy się w bloku z ra- 
dykałami, — to znajdzie przeciw sobie komuni- 
stów, ich silne związki zawodowe, no i metody 
nie liczenia się w walce z niczem! Socjalistyczna 
partja Francji znalazła się skutkiem tego w Sy- 
tuacji przysłowiowego Osioika, któremu „w żłoby 
dano*, 

Przez pięć dni radzono * wybierano między 
komunistami i radykałami pod grozą niebezpie- 
czeństwa. że, jeśli partja pójdzie sama do wybo- 
rów. to dzięki przewidzianej ordynacją wyborczą 
„premji“, znienawidzony blok narodowy zagarnie 
(większość mandatów. Ostatecznie znaleziono w tru- 
dnej sytuacji wyjście, nie tyle pewne, ile chvtre. 
W przyjętej bowiem jednomyślria rezolucji no- 
stanowiono nie zawierać bloków, ale tylko koali- 


scje w poszczególnych Okręrach wyborczych, 
w których „istnieją poważne szanse wyrwania 
blokowi narodowemu korzyści z premij ustanowio- 
nych przez obecne prawo wyborcze". Koalicje te 
jednak mogą dotyczyć tylko partyj „wolnych od 
kompromitacyj z blokiem narodowym”, t. j. tych. 
które „bronią (klasę robotniczą) przed kapitali- 
zmem, klerykalizmem i imperjalizmem", 

W ten sposób zaproszono niedwuznacznie do 
koalicji zarówno radykałów, jak — komunistów. 
Zwłaszcza tych ostatnich. W dalszym ciągu bo- 
wiem rezolucji czytamy: „Pomiędzy partjami. 
których współpracę wolno nam przyjąć, znajdują 
się w pierwszym rzędzie klasowe organizacje pro- 
letarjatu, o programach zwodnych z naszym co do 
własności i organizacji międzynarodowej”. Nie za- 
wahamy się — stwierdza kongres ~~ zaapelować 
do organizacyj. komunistycznych!” 

Gorzej potraktował kongres marsylski 1adykał- 
socjalistów. P. Blum mówiąc o koalicji z radykała- 
mi oświadczył 2 lutego: „Nie idziemy do przymie- 
rzą z radością Serca. Pigułka jest gorzka”, Skła- 
qia ich bowiem do tego nie program (radvkali 
mimo wszystko są za prywatną własnością), ale — 
arytmetyka wyborcza. „Radykali mają być dla so- 
cjalistów — jak trafnie zauważa „Tempe“ — sło- 
"nianką, o którą chcą sobie wytrzęćlogi przed wej- 
ścłem do domu Rewolucji“, A na cztery dni przed 
kc -resem „Populaire“ określił sojusz z radyka- 
'ami jako „cholerę i zfrazę. przez którą trzeba 
orzejść*, Jeśli mimo to radykali postanowili — 
nrzyntjmniej tak brzmi doniesienie Ag. Wsch. — 
*$6 razem z socjalistami, to istotnie nie można im 
odmówić strusiego. strawnego żołądka. bo o chrze- 
ścijańskiem Ep krzywd u partji masońskiej 
niema mowy. 

Co mów zrobią Komun'ści — jak potraktują 
syranie głosy osiołka, który w żłobie ma już 
owie, a chce mieć jeszcze siano, — nafbliższa 
przyszłość pokaże! W. Z. 


Z dnia politycznego. 
Wejście posłów Radicza do skupczyny. 
Przywódcy chłopskiei chorwackiej partji Ra- 
dicza, Dr. Marek i Dr. Konjovie przybyli w ostat- 
tnich dniach do Belgradu i przedłożyli komisji 
weryfikacyjnej prośbę o uznanie mandatów, któ- 
rych dotąd nie wykonywali. Oznacza to więc. że 
partja Radicza zrywa z biernym oporem w stosun- 
ku do parlamentu, wejdzie do niego w sile 50 lu- 
dzi i w łączności z opozycją: demokratów, sło- 
wańców i mahometan będzie dążyć do rozpisania 
nowych wyborów, a w dalszej kon*ekwencji do 
nadania autonomji poszczególnym prowincjom Ju- 


gosławji. Ten krok Radicza ma być wynikiem 
rad, jakich mu udzielił rząd Mac Donalda przez 
swego wysłannika w Wiedniu. 


Jeszcze o spiskujących duchownych. 
„Robotnik“ warszawski występuje znów z re 
welacjami 0 tajnych rewolucyjnych knosvaniach 
księży, tym razem jednak — aż w Bawarji. Za- 
pewne także „Naprzód* skorzysta z tej okazji do 
nowych ataków na duchowieństwo, mimo, że in- 
formacje „Robotnika“ są z palca wysssame. 

Wiadomo bowiem, że „putsch“ Hitlera był do- 
konany przy pomocy t. zw. narodowych socjali- 
stów, Jest to organizacja wzorowana na faszystach 
a znana dotąd z bezwględnej walki z duchowień- 
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stwem katalieckiem, Zresztą „Naprzód“ przed mie- 
siącem przeszło domiósł o napadzie trup Hitlera 
na kard. Faulhabera. Jest więc nie do pojęcia, 
by duchowni kataliccy po tem wszystkiem współ- 
działali z protestancką i antykatolicką organizacją, 
jaką są bandy Hitlera. Wiadomość zaś „Robotni- 
ka* trzeba truktować jako wymysł socjalistów 
nie przebierających w środkach, gdy chodzi o wal- 
kę z katolicyzmem! 
Lista wyborcza faszystów. 

W uzupełnieniu naszej korespondencji rzym: 
skiej o sytuacji politycznej Włoch dodać należy, 
że Orlando — jak prasa zagraniczna donosi — 
zdecydował się jednak kandydować z listy faszy- 
stowskiej, a to na skutek wyrażonego mu przez 
jen. Cittadiniego życzenia króla. Znajdą się na 
tej liście także Salandra, de Vicola, de Nava i 
Fora, z których de Vicola miał wogóle nie kandy- 
dować, a dwaj ostatni mieli wystąpić z własnemi 
istami Natomiast Nitti (znany germanofil i wróg 
Polski) postanowił ostatecznie usunąć się z życia 
politycznego, na którem zre-ztą ta decyzja szko- 
dliwie się nie odbije. 


Wiec inteiigecji polskiej w Krakowie 
przeciw walkom partyjnym. 


Zwołany na ubiegłą niedzielę wiec inteligencji, 
skupionej w Związku Inteligencji Polskiej i Zaytą- 
zku zrzeszeń urzędniczych odbył się w sali ho- 
telu Saskiego przy tłumnym udziale uczestników. 
Na wiec ten przybyli również posłowie Holeksą 
i Mianowski, senator Adelman, ks. radca Kasprzyk, 
oraz poseł KonSpczyński, Przewodniczył zebraniu 
prezes Związku zrzeszeń Krajewski, który w za- 
gajeniu swem wskazał na główne przyczyny obe- 
enego przesilenia gospodarczego jako na następ- 
stwo wybujałych walk partyjnych, tudzież odsunię: 
cia sfer pracującej Inteligencji od wpływu na bu- 
dowę państwa. 

W dyskusji zabierali m. i. głos: mec. Zakrzew- 
ski i prof. Uniw. Jag. Kutrzeba. Ten ostatni zwró- 
cił uwagę'na kryzys grożący kulturze polskiej 
wskutek olbrzymich trudności wydawniczych. Sto- 
sunki pod tym względem stają się tak absurdalne, 
że np. prełitiinerata „Tygodnika ilustrowanego" 
wynosi obecnie 12 miljonów marek miesięcznie, 
podczas gdy najwytworniejsze podobnego rodzaju 
wydawnictwa francuskie kosztują 15 mij. kwar- 
talnie, Wydawnictwo zaś książek usuwa się już 
z pod wszelkiej kalkulacji. Mówca wyraża jednak 
nadzieję, że w zakresie ogólnej sytuacji finanso- 
wej kraju znana mu energia i konsekwencja mini- 
stra Grabskiego, tudzież jego planowość akcji, 
każą rokować pomyślny rezultat prac sanacyj- 
nych. 

W uchwalonej rezolucji wezwano ogół do za- 
przestania walk partyjnych na czas uzdrowienia 
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Z teatru „Bagatela“ 
„Chimery*, komedja L. Chiarelli'ego. 


Tytuł rozumieć należy chyba w sanzie pier- 
wotnym, mitologicznym, Chimera była to wiado- 
mo potwora z głową lwa, ogonem węża, a kadłu- 
bem kozy, zionąca ogniem, niby wulkan, póki nie 
pokonał jej Bellerofon na pegazie i oddał Przes- 
myckiemu na okładkę miesięcznika artystyczno- 
literackiego. Odtąd zawołanie to nabrało w Polsce 
tylu hieratycznych cech dostojeństwa i piękności, 
że trudno się dziś doszukać w niem etymologicz- 
nych znamion brzydactwa, bezładu i zniszczenia. 
Charelli zdaje się twierdzić, że życie jest ciągiem 
takich właśnie potwomności, a człowiak, chwilowa 
wcielenie tegoż ciągu, bywa wyrazem tegoż bez- 
stylu, jednostkową chimerką bez ładu 1 składu. 
„Chimery“ zamykają się takim oto obrazem: na 
szezlongu rozciągnięta, zmęczona atakiem ner%o- 
wym spoczęła Maryna Rialto; u wezgłowia zasiadł 
g jednej strony mąż, zrujnowany aferzysta, 
a z drugiej bankier, który trzyma go w swych 
szponach. Domyślacie się już wszystkiego? Walka 
o kobietę, która rozgrywa się na giełdzie, to 
Grodek, którym już nieraz, a zawsze ekutecznie 
podpalano akcję i rozpalano do białości namięt- 
ności sceniczne. Ale autorzy włoscy mają właśnie 
odwagę ay” do rekwizytorni choćby melodra- 
matycznej i robią tam czasem nadzwyczajne od- 
krycia. Bo zdawałoby się, że temat taki winin 
wziąć zaraz Obrót werystyczny, czyli prowadzić 


prosto do kryminału, Tymczasem on ociera się 
tylko o kodeks karmy i, jak obraz ów finalny za- 
świądeza, uchodzi w pogodną idyHę codzienności. 
Dzieje się to dzięki osobliwej filozofji poety, która 
niech się najpierw samą tłómaczy z takich oto 
slementów treści: 

Ta kobieta jest istotą równie wzniosłą, jak 
ponętną, pożąda jej nietylko tłum dwuznacznych 
snobów, ałe nawet poeta Hipolit, czysty duch 
i sumienie jej salonu. Ten mąż kocha ją również 
i podziwia, Mszlachetniającemu jej urokcwi ulega 
nawet Rogai, ów filmowy bankier z trupio-perga- 
minową maską; propozycja więc, które jej czyni, 
są coraz mmiej natarczywe, coraz czulsze i gotowe 
czekać, lecz mimo zwłokę nieustępliwe, bo klucz 
giełdowej sytuacji jest ciągle w jego ręku a cena 
okupu tasama. Zwłaka trwa „aż trzy miesiące. 
Wytworne towarzystwo nalega na piękną panią, 
aby się decydowała, bo i ich fortuny są tu już 
w grze; panowie ci, których autor z niekłamaną 
satysfakcją ustroił w maniery sutenerów. a panie 
w marzenia o laurach kokocich, — ufni tedy 
w kruchość oporu uduchowionej mondeny, zagrali 
przedwcześnie na zwyżkę akcyj jej męża, i nie 
myślą teraz płacić sutych kosztów jej małżeńskiej 
cnoty. Ale nie to ją przeraża. Potwornem jest 
stanowisko męża; ciskając się, jak piskorz w mat- 
ni którą zaciika wkoło niego bankier, posuwa 
się w doskonałej scenje aktu drugiego aż do cięż- 
kich potępień Żony. że ona to winną jest jego 
zguby, bo ona to eyrenim czarem półanioła a pół- 
samicy, uduchowioną pozą niedosiężnych uroków. 


czyli poprostu — ciska w twarz — rafinowaną 
kokieterją rozżarza namiętności otoczenia po to 
hyba, aby nienasycome zwracały się przeciw — 
niemu: tak to zyskałem śmiertelnego wroga w 080- 
bie Filipa Rogai'a! W tej chwili załamało się coś 
w tej nieposepolitej kobiecie. Ten brutalny egoizm, 
nieoszczędzający jej dumy i czystości, a zarazem 
żądający poświęceń, których-by sam nie potrafił 
nazwać po imieniu, wpędza ją w takie oto bez- 
droże uczuciowe: zostać mu wierną, niema juź żad- 
nej racji ale tyleż racji miałoby oddać się tam- 
temu brutalowi, aby tego ratować. Cóż więc pozo- 
staje? Serce jest już bezdomne, o*ierocony głód 
kochamia wyciąga ręce i szuka po omacku, bo 
i ów anhelliczny poeta nie jest jej wymarzonym 
kochankiem: jest tylko fbezpłciowem westchnie- 
niem adoracji, niedostatecznie zmaterjalizowanem 
widmem śdeału. On też pierwszy spróbuje wycofać 
się z gry, do której mie dorósł. Ale ten strzał 
niczego nie rozwiązuje. Upływają tedy owe trzy 
miesiące, w ciągu których Maryna „leczy się“ nad 
morzem. Tymczasem bamkier czeka. Zmieni* me- 
todę. Nie gnębi już, ale — ratuje jej męża; jest 
jego przyjacielem, prowadzą solidarnie interesa. 
A mąż? Ten etąpa nadal chwiejnym krokiem po 
tej wąskiej ścieżynie. która w tych razach oddziela 
oportunizm i poczucie niezasłużonej wygody od 
pospolitego znikczemnienia, Jest „szczęśliwy“, to 
znaczy stosunki „układają się" pomyślnie, a cały 
ciężar szlachetności dźwiga sobie dalej piękna 
pani. Alə do czasu. Nadchodzi w akcie trzecim 
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skarbu, potępiono dotychczasowe praktyki w uw- 
dzielaniu kredytów. zwłaszcza wielkienu przemy- 
słowi, zażądano obsadzania urzędów przez nrzed- 
ników ukwalifikowanych. dających gwarancję, że 
swoją. wiedzą i nieskazitelnym charakterem będa 
stali na straży interesów państwa. Wiec uchwalił 
wkońcu udzielenie obecnemu Rządowi naprawy 
skarbu jak najdalej idącego poparcia, wzywające 
wszystkie warstwy do podpisywania udziałów 
Banku emisyjnego i sumiennego płacenia podat- 
ków. 
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Zebrania Ghrześc. Demokracji. 


Wieczór dyskusyjny Koła studjów chrześci- 
jańsko-społecznych odbędzie się dziś we wtorek 
o godzinie 7 wieczór w Domu Związkowym — 
uł. Andrzeja Potockiego, — Zagaja ks. red. Jan 


Z POLSKI I ZE ŚWIATA. 


, Dalsza likwidacja ukraińskich organizacji 
} spiskowych. 

Likwidacja tajnych organizacji ukraińskich 
idzie w dalszym ciągu. Obecnie policja lwowska 
skonfiskowała materjały, obciążające „Ukr. Krajo- 
wą Studencką Radę”, która zostawała w. ścisłym 
kontakcie z tajnym uniwersytetem, dziś upadają- 
cym. Również obfity plom dała rewizja w lokalu 
organizacji „Kobus” (Komitet bojkotu ukr. stu- 
dentów”). który terrorem starał się odstraszyć mło- 
dzież ukraińską od chodzenia na uniwersytety 
polskie. Aresztowano przeszło 20 osób. Szereg te- 
wizji i aresztowań przeprowadzono w m. Złoczo: 
wie i powiecie, również w Zhorowie i zborowskim 
powiecie. Wszędzie znaleziono materjały obciąża- 
jące. które wskazują na istnienie tajnych orga- 
nizacji ukraińskich. 

Ukaranie oszczercy. 

Przed kilku dniami — jak krótko donieśli- 
śmy — rozpatrywał sąd okr. w, Warszawie spra- 
wę p. Kisielewskiego, który. w „Robgtniku” za- 
rzucił siostrom gen. Hallera, jakoby błotem i Śnie- 
giem obrzuciły ś. p. prezyd. Narutowicza. Mimo 
akrobatycznych wysiłków obrony, oszczerca, P- 
Kisielewski, został skazany na 4 miesiące aresztu, 
a p. Szapiro, red, odpow. „Robotnika” na dwa 
miesiące. 

Proces Stiickgolda w Warszawie. 

W pierwszym dniu obrad odczytano akt oskar- 

żenia, w następnym zeznanią złożyli agenci defen- 

` zywy. Stuckgołdowia przemycali do Gdańską wa- 
luty na pozwolenia, wydane dla Banku Przemy- 
słowego, używając ich dwa razy, oraz popełniając 
iane nadużycia. 


Charakterystyczną Btiickgolda, 


jest obrona 


puua”, 


„GŁOS NARODU", 
Piwowarczyk na temat: „Doktryna Demokracji 
Chrześcijańskiej, część II. 

Zebranie miesięczne Katolickiego Stowarzysze- 
uia Pomocnie handiowych i biurowych — środa 
dnia 13 lutego w Domu Związkowym przy ul. An- 
drzeją Potockiego. Zebranie poświęcone uczczeniu 
rocznicy wyboru Piusa XL — Odczyt wygłosi ks 
kan. Dr. Jan Korzonkiewicz na temat: „Znaczenie 
papiestwa i Pius XI. 

Zebranie Związku chrześcijańskiej służby do- 
mowej, czwartek, 14 lutego, Dom Związkowy, O 


|godz. 5 i pół popoł. — Odczyt o „papiestwie 


i Piusie XI. 

Zebranie w sprawie „Chrześcijańskiej Bibljo- 
teki Związkowej* — czwartek, dnia 14 lutego 
o godz. 6 wieczór w Domu Związkowym, 

Wiec rodzicielski na Nowej wsi w sprawie opłat 
szkolnych — o godz. 5 pomoł.. czwartek, 14 lutego 
| 1 


dząc, że oskarżenie jego, to szantaż policji, która 
żądała 'uboczną drogą kubana przed wyjazdem je- 
dmego z agentów z walutami. Stickgold, podno- 
sząc swoją niewinność, wskazywał na ulepszony 
system obrotu czekowego, który jest dziełem jegv 
brata. U żydów podniecenie z powodu procesu jest 
tak wielkie, że między jednym z obrońców a re- 
porterem pewnego pisma ma być „pojedynek” 
z powodu sprawozdania, 


MILJONÓWKI. W sobotniem ciągnieniu wy* 
losowano dwie miljonówki: Nr. 4,468.096, sprzeda- 
ny w Warszawie i Nr. - Ga sprzedany w S% 
snowcu. ? 

ROCZNICA POWSTANIA STYCZNIOWEGO 
NA PROWINCJI. Z Rzepienniką Biskupiego do- 
noszą nam: Staraniem naszego ka. kan, Wincente- 
go Boczara urządziła tutejsza młodzież obchód 
roeznicy powstania styczniowego. W niedzielę 27 
stycznia ub, r, odbyła się uroczysta wieczornica 
w. sali domu parafjalnego, na której program zło- 
żyły się: deklamauc,e, śpiewy, referat p. Kazimierza 
Rausa. kierownika szkoły, oraz przepiękna sztuka 
„dramatyczna p. t. „Wspomnienie”. Znakomicie 
ołegrane role przez miejscową młodzież związko- 
wą ożywiły wspomnienia owych zmagań narodu 
przeciwko knutowi rosyjskiemu, Na drugi dzień 
za dusze poległych powstańców odbyło się w ko- 
ściele parafjalnym żałobne nabożeństwo, 

STRAJK ZECERÓW WE LWOWIE wybuchł 
wezoraj. Powodem strajku jest to, że gremjum 
drukarzy odmówiło zecerom wypłaty 32% do- 
datku drażyźnianego, wychodząc z założenia, że 
płace zecerów obecnie przewyższyły już parytet 
złóty i zarohki przedwojenne. W odpowiedzi na to 
zecerzy uchwalili strajk. 

ŚMIERTELNY WYPADEK W NOWYM SA- 
CZU. W oddziale kotlarskim warsztatów kolejo- 


którą wygłosił w czwartym dniu rozprawy, twier-| wych w Nowym Sączu zdarzył się przed kilku 


że sprawa dojrzała, że nadszedł „moment psycho- 
logiczny“; nagli, naznacza wręcz schadzkę. 
W zgiełku uczuć, w spuzmatycznym śmiechu, 
w którym serce, skopane jak pies, poddaje się 
swemu przeznaczeniu, Maryna przyzwala. W ostat- 
nim podrywie buntu mierzy za chwilę w napast- 
nika skrytobójczo, z tyłu, tymsamym brauningiem, 
którym targnął sią na swe niąpotrzebne życie 
poeta. Rewolwer pada z bezwładnej dłoni z łosko- 
tem na ziemię; Rogai dziwi się pobłażliwie histery- 
oznemu żartowi, a Maryna w kurczach i rozkur- 
czach, któremi piękna jej dusza torturuje piękniej- 
sze jeszcze ciało, rozciąga się na szerlongu. U wez- 
głowia chorej czuwają przyjaciele: mąż i jego 
dobroczyńca, i znużeni przeżyciami burzliwego 
dnia, mamrocąc coraz  bezładniej, zasypiają. 
Wszystko znowu „układa się“ pomyślnie; byle 
tylko nie poprawiać przeznaczenia, któro wie 
wszystko najlepiej, i nie sprzeciwiać się złemu. 
Przez sceną przesuwa się tylko on, ostatni zapóź- 
niony gość, tem który wszystko ogląda bez, złu- 
dzeń, więc cymik i rezoner, z pucułowatą lalką. 
jedyną wierną towarzyszką życia pod pachą. i gasi 
ostatnie ample elektryczne, oświetcające ten żywy 
obraz, pełen wymownego milczenia. 

Wracając do tytułu: uutor jest tedy zdania, 
że życie jest to stwór obojnaczy, pozbawiony stylu 
i konsekwencji, a może i sensu, płynny tok, sam 
siebie uworzący, który nie da się wtłoczyć w ryzy 
pojęć czyłi schematu, a ludzie są na tych liniach, 


kładającemi się w arabeski o swoistem, czysto 
dekoracyjnem pięknie. Chimery! Tylko podręcz- 
niki psychologji rozprawiają jeszcze o charakte- 
rach. Naprawdę każdy jest z przodu dżentelma- 
nem, z tyłu łotrem. a w pośrodkn obojętnym, albo 
królewną z bajki lub samarytanką z tęsknotami 
ulieznic. Niech tu nikt nie wspomina o sumieniu, 
bo ci dwaj. co cierpią na tę słabość, jeden, poeta. 
ucieknie pierwszy z pola walki, a drugi, hr. Lanci, 
zgrawszy się do szeląga w życiowej zabawia, uto- 
pi resztę serca w cynicznej paplaninie, w inper- 
tynencjach ciskanych grzecznemu towarzystwu, 
a potrosze w alkoholu. Ktoś inny zauważy: „naj- 
straszniejszem jest to właśnie, że w życiu wszy- 
scy mają rację”. Tłum komparsów tej komedji tło- 
czy się w tejsamej amorfji, poniesiony połyskii- 
wym strumieniem życia, któremu oddają się po 
woli czy poniewoli trzy naczelne figury tej sztuki. 
Próby walki trwają chwilę i kapitulują tez krzy- 
ku, Czasem ktoś tam złorzeczy czy zaklnie, po- 
czem wszystko układa się w chwiejną równowagę 
kompromisu, w najwyższe prawo tego życia: 
„przyjaciele drzemiący u wezgłowia kobiety. 
Nudne tempo tej akcji, która zamiast „rozwijać 
się* prawidłowo, dwa razy podrywa się do sko- 
ku i opada w trzęsawisko ukojenia. nie jest tu 
pomyłką, jest właśnie organicznym wyrazem, do- 
skonałą formą tej arytmji myślenia i nibilizmu 
oceny. 

„Fwarz i maska“ Chiarelli'ego (La maschera 


tam i sam biegnących, chwilowemi punktami prze- |e il volto“ z roku 1916) uchodzi za programowy 
ciągią, roztańczonemi, jak w kalejdoskopie i wjiutwóx nowego teatru Włoch dzisiejszych. W, nie 


p c 


Nr. 35. 


iniami nieszczęśliwy wypadek, którego ofiarą pa- 
dło życie ludzkie, Oto przewód ruchomej lampy 
slektrycznej wpadł przypadkowo do umywalki, 
a gdy robotnik Gryźniak, chcąc umyć ręce, wyjął 
go z wody, doznał tak silnego porażenia prądem, 
że w kilka minut po wypadku wyzionął ducha. 

ZDERZENIE SIĘ DWóCH STATKÓW NA 
WIŚLE. Z Torumia donoszą: Statek „Jagiełło", 
uędąc w najwyższej szybkości, uderzył czubem 
w statek „Marja“, który z trzaskiem łamiących się 
ścian i urządzeń przechylił się na bok, a przez 
wielki.otwór woda zaczęła napływać do kajut. 
Podróżni siedzieli przeważnie w kajutach; kiedy 
zobaczyli, eo się dzieje, rzucili się w największem 
przerażeniu na pokład, wołając o łodzie ratunko- 
we. Majskowie zaczęli spuszczać łodzie. Ns. rozkaz 
<apitana zabierano najpierw kobiety i dzieci, Wney 
pełne łodzie dobiły de brzegu. 

Tymczasem na statku „Jagiełło” również wys 
sikła panika, gdyż statek został uszkodzony w ka- 
dłubie, przez otwór zaczęła się wdzierać woda. 
I tu musiano spuścić łodzie ratunkowe i pasaże- 
rów przewozić na brzeg. Następnie służba zabrała 
się do wyładowania tomącego statku. Jednocze- 
śnie obsługa rzuciła się do pomp, Ofiarą katastro* 
fy padł majtek załogi statku „Marja”, niejaki Bia- 
żej Centor, który w chwili zderzenia stał na pos 
kładzie, Prawdopodobnie utonął on w pierwszym 
momencie katastrofy. , 

ZARĘCZYNY NA DWORZE WŁOSKIM? 
Havas podaje z zastrzeżeniem pogłoskę, donoszą= 
cą, że z okazji najbliższej podróży królewskiej 
pary rumuńskiej do Rzymu nastąpią zaręczyny, 
księżniczki rumuńskiej Eljany z włoskim księciem 
następcą tronu, 

BIURALISTKOM NIE WOLNO SIĘ MYLIĆ! 
Wychodząca w Paryżu „Revue de Bureau” domo- 
si o nowem prawie, które ma być zastosowane 
w biurach do panien piszących na maszynie, Otu 
za pomyłkę w adresie płaci maszynistką 1 fr. ka- 
ry, za błąd w tekście 75 ctm., za opuszczenia 
daty 50 ctm. za błąd ortograficzny 20 ctm. 


Fl 
Sprawy miejskie. 
Budżet gminy miasta Krakowa, 

na rok 1924 został już opracowany we wszyst- 
kich działach dochodowych, a obecnie układane 
są pozycje rozchodowe. Budżet opiewający w zło- 
tych polskich ma być przedłożony Radzie m. Kra- 
kowa jeszcze w bież. miesiącu. Jak słychać płace 
funkejonarjuszy miejskich według nowej ustawy 
uposażeniowej uchwalonej na ostatniem posiedze- 
niu Rady wyniosą na miesiąc marzec z górą pół 
biliona marek polskich. 

Spis ludności dla 'celów podatku majątkowega 

dobiega końca. 

Celem przeprowadzenią rejestracji podatników 

obowiązanych do zapłaty podatku majątkowego, 
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zmiernie pomysłowej, „sensacyjnej“ fabule rysuje 
się tam ulubiony temat tych pisarzy: walka wi- 
talnych instynktów, które stanowią istotną treść 
człowieka, z maską towarzyską, czy socjalną, 
którą nosi. Larwa ta —- powiadają — była do- 
tychczas jedynym tematem teatru paychologicz- 
nego; traci ona jednak wszelki sens poza konwe- 
nansem burżuazyjnym czy wogóle zbiorowym, 
który ją narzuca. Tak zwana osobowość czy cha- 
rakter jest jedynie wytworem tej maski; poza nią 
rozwiązuje się w grę sił bezimiennych, dyrygowa- 
nych alogicznym popędem istnienia. Pirandello 
antynomję tę sprecyzuje w walkę między nagim 
faktem życia, a cerebralnemi jego formami; z mo- 
tywu tej walki wywiedzie swoje interesujące sy- 
logizmy dramatyczne. W sztuce Chiarelli'ego spra- 
wa tą rozgrywa się w sposób mniej okreśiony 
i ułamkowy. Ale kto pamięta tamtą sztukę Chia- 
relliego, głośny sukces tego poety u nas i gdzie- 
indziej. ten domyśli się. że i w tych „Chimerach* 
toczy się tensam spór między „twarzą a maską" 
i że on tylko i jego teorja tłómaczą bezład tej 
akcji, która chwilami nudzi, i przemiany tych lu- 
dzi, które raz po razu zaskakują widza niespo- 
dzianką. Wrażenie ogólne jest mętne i raczej obo- 
jętne. Ale to my właśnie —— odpowie nam poe- 
ta — winni temu jesteśmy, przywykli obcować 
tylko ze społeczną powierzchnią życia i człowie- 
ka, nieoswojeni z tem, €o życie prawdziwe za 
nią ukryło. Temat to długiej jeszcze dyskusji. 
I może kiedyś do niej powrótimy, 
Na razie wypulda zanotować reżysanmiki sukceg 
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Kraków podzielony został na 189 okręgów spiso- 
wych nie licząc obszaru zajętego przez budynki 
wojskowe. Komisarzowie spisowi w liczbie 126 roz- 
poczęli prace w pierwszych dniach stycznia b. r. 
i do wczorajszego dnia przeprowadzili spis w 159 
okręgach; również z dniem wczorajszym ukończo- 
no rejestrację majątku wojskowego. Spis w pozo- 
stałych 30 okręgach potrwa do 15 b. m., poczem 
wszelkie czynności rejestracyjne zostaną zamknię- 
te. Osoby posiadające majątek, które nie zostały 
jeszcze spisane. winny podać swój adres ustnie 
lub pisemnie do biurą stastycznego na pl. W. W. 
Świętych 6—1 p.; po wpłynięciu takich adresów 
urząd statystyczny wyśle na miejsce komisarzy 
spisowych, którzy dokonają spisu. Z powodu upły- 
wajacego już terminu składania zeznań majątko- 
wych, ruch podatników przynoszących fasje 
wzmaga stę z dnia na dzień. Ogólnie dają się sły- 
szeć skargi na zbyt słabe obsadzanie biur spiso- 
wych urzędnikami tak, że osoby chcąc otrzymać 
potwierdzenie złożenia faji muszą w komisarja- 
tach spisowych tracić po kilka godzin czasu. 
Czyby magistrat nie mógł postarać się o spraw- 
niejsze funkcjonowanie urzędów spisowych? 


Dalsza zniżka cen chleba miejskiego. 


Magistrat krakowski obniżył cenę chleba wy- 
piekanego w piekarni miejskiej na 400 tysięcy m. 
dla sklepów i na 380 tys. dla zakładów dobro- 
czynnych. 


Cukrownicy podnieśli cenę cukru, 


Związek cukrowni podwyższył cenę cukru w 
cukrowni na 67 i pół fr. szwaje, za 100 kg. Przy 
obecnym kursie franka szwajcanskiego i walory- 
zacyjnego, cena 1 kg. cukru w cukruani wyniesie 
około 1735 tys. licząc zaś koszta trausportu z c 
krowni, kwota ta wzrośnie do blisko 2 miljonów 
marek w składach prowincjonalnych. Ciekawe 
czem cukrownicy motywują  podrożenie cukru 
w eukrowniach w obecnym okresie ogólnej zniż- 
ki wszystkich artykułów. 


Obniżony cennik węgła. 


Ceny węgla jaworznickiego z transportów na- 
doszłych do Krakowa po 1 lutym br. są następują- 
ce: za 100 kg, loco składy hurtowne przy kolei 
8,082 tys. (dotąd 8,805 tys.), loco składy hurtowne 
w mieście 9031 tys., w drobnych składach 9-406 
tys. (dotąd 10,182 tys.). Jak z powyższego widać, 
zniżka wynosi *około 9%. Ceny węgla z kopalń 
górnośląskich, dotąd jeszcze nie skałkulowane, 
spadły znacznie więcej. Węgiel jawornieki w skła- 
dach miejskich na Warszawskiem na cele gminy 
kosztuje obecnie 7,410 tys. za 100 kg. 


Potaniało piwo. 


Piwo w ‘restauracjach krakowskich potaniało 
o 10 tysięcy marek na dużej szlance. 


pana Sosnowskiego, który w tym sensie dobrze 
sztukę przeczuł i prowadził. Sam ma rolę nie- 
wdzięczną; po generale Mćrógo i „obcym panu“ 
Schmidtbonna jest to wciąż tersam starczy, na- 
pastliwy erotyzm, który mu przypada w tym tea- 
trze w udziale. Dla aktora o innej przeszłości 
musi to być uciążliwe; ale grał powściągliwie i wy- 
dobył wszystko. co było możliwe. Pani Kozłowska 
miała. jak zwykle, dobre chwile zamyśleń, mocny 
wybuch hezradnego buntu, a zawsze świetnie wie- 
dziony djalog i aparycję, usprawiedliwiającą po- 
nad wszelką wątpliwość to, co się wokoło niej 
działo. Pan Kwiatkowski ma wciąż tęsamą, dość 
pospolitą swobodę, która pospołu znowuż z prze- 
sadnie chłodną rezerwą nie pozwała mu wyjść 
z tej maniery tam nawet, gdzie tekst wymaga naj- 
wyraźniej zapomnienia się i passji. Zresztą rola 
jest trudna, bo w myśl teorji, co dopiero wyłożo- 
nej, chwiejna jest i dwuznaczna, co w praktyce 
niezawsze realizuje się zrozumiale. Doskonałym 
zato rezonerem był pan Nowakowski; rozwinął 
caly swój niepospolity kunszt frazowania przy- 
powiastek, przeważnie dość banalnych. Zabawną 
karykaturę dał p. Noskowski, a p. Melina stra- 
szył prawdziwie upiornym idealizmem, zabłąka- 
nym w salonowy -taniec Priapa i Mamony. Dru- 
goplanowe role wykonały panie: Horecka, Hel- 
len i Głogowska, punowie Frenkiel i Pietruszyń- 
ski. Przełożyła pilna tłómaczka teatru włoskiego, 
pani Zofja Jachimecka. 


Tadeusz Świątek. 


KRONIKA KRAKOWSKA. 


Studenci węgierscy w Krakowie. 

Wczoraj rano przybyła do Krakowa wycieczka 
studentów. wyższych uczelni węgierskich, złożona 
z 17 osób, Po powitaniu ich na dworcu przez de- 
legata województwa, starostę Tchórzniekiego. 
wiceprez. m. Wielgusa, kuratora  Owińskiego, 
gen. Góreckiego, konsula węg. Reviezkego í in- 
nych, goście udali się do kwater w hotelu Pod 
Różą, poczem o godz, 12 w południe byli przyj- 
mowani przez rektora Łosia i młodzież krakow- 
skiej Wszechuicy w auli Collegii Novi, Po polu- 
dniu studenci węgierscy zwiedzali zabytki miasta, 
wieczorem zaś wzięli udział w komersie w Domu 
akademickim. Goście zabawią w naszem mieście 
jeszcze dwa dni. 


Kraków, 12 lutg. 

UROCZYSTA  WIECZORNICA W ZAKŁA- 
DZIE INWALIDÓW, Z okazji przejścia inwalidów 
woj. z pod opieki wojsk. pod opiekę województwa 
odbyła się w tych dniach w Zakładzie inwalidów 
woj. w obecności gen. Góreckiego, szefą sanit. 
pułk, Dr Masnego, szefa Oddz. szkoln. pułk, Dra 
Habichta, długoletnieq opiekunki szpitali wojsk. 
i inwalidów z ramienia Czerw. Krzyża prof. L. 
Grodziekiej, nadradcy woj. Dra Tomasika i wielu 
innych, piękna uroczystość. Po dziękczynnem 
przemówieniu inw. Lisiewicza, dotyczącego prze- 
ważnie pracy pułk. Habichta, odbyła się część 
muzykalno-wokalia, na którą złożyło się piękne 
wykonanie utworów. Chopina przez p. L. Grodzi- 
cką, śpiew art. opery pni M. Mściwojewskiej 
(Lwów) i M. Sobańskiego (Poznań): Piękna orkie- 
stra mandolinistów dopełniła uroczystego wraże- 
nia. Grorącem przemówieniem gen. Góreckiego, 
oraz inw. Szafrana i Cieszyńskiego zakończyła się 
uroczystość, 

„PODWIECZORKI” ZWIĄZKU DZIENNIKA- 
RZY POLSKICH zdobyły sobie pełne powodze- 
nie, czego dowodem tłumy publiczności, wypeł- 
niające szczelnie salę Udziałowej w każdą nie- 
dzielę po południu. Bogaty repartuar ostatniej nie- 
dzieli, na który złożyły się: oryginalnie ujęta pa- 
rodja dziennika (redagowali pp: Szczepański. 
Krzywy, Długołęcki i Szparber), dalej, recytacja 
przez p. Piekarskiego 3 kolend K. H, Rostworow- 
skiego, śpiew solowy tenora p. Siatki, mistrzowski 
koncert orkiestry 20 p. p., oraz zajmująca pre- 
lekcja głośnego grafologa, prof. Gralskiego — 
spotkał się z niezwykle gorącem przyjęciem pu- 
bliczności, którą hucznemi brawami nagradzała 
znakomitych wykonawców poszczególnych pun- 
któw programu. 

BIBUŁA KOMUNISTYCZNA NA ZEBRANIACH 
ROBOTNICZYCH. W ostatnich dniach jacyś wy- 
słannicy bolszewiccy rozpoczęli rozrzucać na ze- 
braniach robotniczych w Krakowie odezwy komu- 
nistyczne, wydane w związku ze Śmiercią Lenina. 
Odezwy te ukazały się onegdaj na zebraniu czela- 
dników piekarskich, jednak  kolporterów bibuły 
nie zdołała policja ująć, 

NIEDOSZŁY WYJAZD DO ROSJI MŁODO- 


CIANEGO PODRÓŻNIKA, Organa urzędu śledcze- 


go złjęły sią 17-letnim młodzieńcem, Józefem P.. 
pomocnikiem biurowym, który razem ze swoim 
kolegą przygotowywał się do podróży do Rosji. 
Młodociany podróżnik, nie mogąc zdobyć pienię- 
dzy na kolej, skradł ojeu 100 miljonów marek 
i już był bliski wyjazdu, gdy nagle zamiary jego 
unicestwiła policja. Na temat aresztowania P. 
jeden z dzienników popołudniowych podał wczoraj 
fantastyczne wiadomości o wykryciu tajnego biu- 
ra sowiackiego w Krakowie, akcji werbunkowej 
młodych ludzi do Rosji i t. d. Aby była sensacja! 

W ZWIĄZKU Z KRWAWYMI WYPADKAMI 
LISTOPADOWYMI w Krakowie i Tarnowie pro- 
kuratorią wojskowa wygotowała już akt oskarże- 
nia przeciw maj. Dziadoszowi i por. Kosmanowi, 
Sąd wyznaczył rozprawę na 20 b. m., jednak z po- 
wodu choroby przewodniczącego trybunału, poł- 
pułkownika Szafrańskiego, prowadzącego tę spra- 
wę, wspomniany  term'n zostanie prawdopodo- 
bnie przesunęty o kilka dni. Akt oskarżenia prze- 
ciw kpt. Obiedzińskiemu , maj. Biernackiemu 
i Horskiemu wygotuje prokuratorja w najbliż- 
szych dniach. 

DWÓCH MOJŻESZÓWŹ POD TELEGRAFEM. 
Policja Krakowska aresztowała Mojżesza Hagel- 
nussa false Schabesa Hassnera (lat 35), ściganego 
listami gończymi urzędów śledczych policji lwow- 
skiej, tarnowskiej i wiedeńskiej. Sprytny żydek 
ma ną sumieniu liczne przestępstwa, jak fałszowa- 
nie banknotów dolarowych, szantaże, kradzieże 
kolejowe i t. d, — W aresztach policyjnych osa- 


dzono Mojżesza Kleina, szynkarza z Ludwinowa 
w którego mieszkaniu nieprzychwycona dotąd 
szajka włamywaczy urządziła istny magazyn 
skradzionych przedmiotów. 


WIADOMOŚCI KOŚCIELNE, 

ROCZNICA WYBORU I KORONACJI OJCA. 
ŚW. PIUSA XI. Z powodu przypadającej drugiej 
rocznicy wyboru Ojca Św. Piusa XI na Stolicę 
Apostolską i rocznicę jego koronacji w dniu 12 
lutego zarządziłą Kurja Ksiażęco-Biskupią w Krar 
kowie, iż w. niedzielę dnia 17 b. m, we wszystkich 
kościołach parafialnych djecezji krakowskiej of- 
prawione zostanie uroczyste nabu* stwo (suma) 
z kazaniem o znaczeniu papiestwa i odśpiewaniem 
„Te Deum”. Zarazem Kurja wyraża życzenie, by 
w Sbowarzyszeniach i w Związkach katolickich 
odbyły się zebrania, poświęcone tej rocznicy, 
z odczytami o Piusie XI. 


Archidjecezja Iwowska, 

Miasowani: Protonotarjuszem Apost ks, Dr Jó 
zef Zajchowski, prepozyt Kapit. Metrop.; prałatem 
Ojca Św. ks. Dr Franciszek Lisowski, rektor Sem. 
duch, we Lwowie; szambełanem Ojca Św. ka, Dr 
Stanisław Szurek, prof. Sem. duch. we Lwowie. 


Zawiadomienia i komunikaty. 

WKRÓTCE WYŚWIETLANE BĘDZIE „Pra. 
wo do szczęścia” (W strumieniach krwi), Zauwa- 
żyliśmy epokowe -arcydzieło filmowe amerykań- 
skie, odtworzone przez genialnego reżysera, który 
w mistrzowski sposób potęguje wrażenia poszcze- 
gólnych scen, stosunjąc zdobycze ostatniej doby 
techniki kinematograficznej. | 

Niewidziane dotąd sceny masowe rozwydrzu- 
nych, nieuświadomionych mas, porwanych szałem 
żądzy zemsty ij krwi podczas pierwszych rozru- 
chów w Moskwie, Pożoga pałaców Moskwy i wsi 
okolicznych, niebywałe efekty Świetlne w nocy, 
wydobyte nadzwyczajną techniką zdjęć artystycz- 
nych. Wszystkie te walory tego wielkiego filmu, 
powiązane logicznie w potężną myśl przewodnią 
na tle pierwszych przedwojennych rozruchów 
w Moskwie, aż do wybuchu okrutnego wulkanu 
bolszewickiego, są potężnem dziełem amerykań- 
skiem, odtworzonem przez najwybitniejszych arty- 
stów Ameryki, a w szczególności przez Dorotę 
Philipps, która w mistrzowski sposób kreuje naraz 
dwie roie o sprzecznych sobie’ charakterach. 
Za grę w tym dramacie Dorotha Philippa została 
wpisana złotemi literami do Księgi najsławniej- 
szych artystów Ameryki, 

Motto: Dopóki egoizm bezwzględny będzie rzą- 
dzić światem, na nic się nie zdadzą wszelkie tev- 
rje, mające uszczęśliwić ludzkość, 

Motto: Piękny kwiat — gdyby ożywcze pro- 
mienie słońca potrafiły przedrzeć panujący na zie- 
mi mrok, wówczas świat cały zamiemiłby się w je” 
dną wspaniałą, ogromna oranżerję. 


Komunikaty teatrów krakowskich. 


„CHIMERY” CHIARELLEGO. Niezwykle efek. 
towna i interesująca sztuka Chiarellego „Chimery? 
zapowiada się jako największy sukces sezonu. 
Wystawa jest wspaniała. Bolero, tańczone w pier- 
waszym akcie, wywołuje stale huragan oklasków 
ną widowni. 

„KATJA TANCERKA”, którą codziennie tak 
oklaskuje publiczność, graną będzie dziś (wtorek) 
o godz. 8 wiecz., z pp. Rynas, Zimajer. Jaśkówną, 
Wesołowskim, Karasińskim, Laskowskim, Bojna- 
rowskim i Kostrzewskim w głównych rolach. 
Jutro wznowienie znakomitej operetki Kalmana: 
„Księżniczki czardasza” pod reżyserją L. Sempo- 
lińskiego i batutą A. Rapackiego. 

NOWĄ KROTOCHWILĘ A. GRZYMAŁY SIE- 
DLECKIEGO p. t. „Podatek majątkowy” wysta- 
wił teatr bydgoski, Sztuka spotkałą się z dużem 
powodzeniem, 


Repertuar teatru im. J. Stoa +euiezy, 


Wtorek: .„.Świerszez za kominem”. 
Środa: „Carewicz Aleksy”. 


Repertuar Operetki, 
Wtorek: „Katja tancerka”. 
Środa: „Księżniczka czardasza”, 

Repertuar „Bagateli”, 


Wtorek: Nowa tewja karnawałowa (dzień akto-- 
a polskiego). 
Środa: „Chimery”. 


Mr. U. „GŁOS NAROTYY*, 


Nr. 35. 


Repertuar kinoteatrów, 


UCIECHA: „Zdobywcy dżungli". Zakończenie. 
WANDA: „Dzieja jednego grzechu". 
ZACHĘTA: „Ostatnia walka“. Harry Peel. 
PROMIEŃ: „Ludzie nowi“, 

REDUTA: „Syn szatana”, 


Wiadomości gospodarcze. 
Subskrypcje na Bank Polski. 


akcyj „Banku Polskiego“ 


Podziękowanie. akcji, 
Przewielebnemu KS. Drowi JÓZEFOWI NIEM- 
CZYŃSKIEMU, proboszczowi w Podgórzu, za Jego 
prawdziwie chrześcijańską pomoc, bezinteresowne 
odprowadzenie zwłok, oraz odprawienie Mszy Św. 
za duszę é. p. Bronisławy Gutman"wej, składa- 
my tą drogą szcztre i serdeczne „Bóg zapłać”. 
(176) Mąż z dziećmi. 


Okropne skutki eksnlozji gazu. 
(Jeden robotnik spalony, 2-ch ciężko poparzonych). 


Wczoraj zaszedł w Krakowie tragiczny wypa* 
dek, który pociągnął za sobą kilka ofiar w lu- 
dziach. Według wiadomości, jakia zasiągnęliśmy 
na miejscu od świadków tragicznego zajścia, prze- 
bieg katastrofy przedstawia się następująco: 

Koło godz. 4 po południu pracowało zad na- 
prawą uszkodzonych przewodów gazowych na ul. 
Mikołajskiej obok gmachu na Gródku %ilku robo- 
tników z gazowni miejskiej; poniewuż uszkodzone 
rury leżały w głębokości około dwóch metrów, 
musiano wykopać ziemię w szerokim promieniu. 
celom odsłonięcia większej powierzchni rurocią- 
gów. W czasie rozkopywania ziemi jedn z robo- 
tników uderzył kilofem w żelazną rurę tak silnie, 
Że wywołał iskrę, od której zapalił się gaz i buch- 
nął olbrzymim słupem Ognia do wysokośni 1-go 
piętra kamienic, Wśród robotników, znajłujązych 
się w dole, powstał niesłychany popłoch; siła wy- 
dobywających się płomieni była tak wielxą. że 
jeden z TobOtników, Kazimierz Linik, lat 50, obję- 
ty ogniem, został w kilku minutach zwęgiony, 
dwóch zaś innych, a to: Jan Szczur i Grzegorz 
Michalik, którzy z trudem zdołali się wydostać 
m ognistego dołu, odnieśli ciężkie poparzenia, Ro- 
botnicy, pracujący w pobliżu, widząc słup ogni- 
sty i słysząc jęki chorych, pospieszyli nieszczęśli- 
wym z pomocą. W kilka minut po wypadku przy 
byli na miejsce lekarze dyżurni Pogotowia ratun- 
kowego, a niebawem zjawili się posterunkowi 
I Komisarjatu, którzy zamknęli kordonem ulicę 
Mikołajską, nie dopuszczając do miejsca wypadku 
cisnących się tłumnie przechodniów. Ciężko popa- 
rzonmymi robotnikami zajęli się lekarze Pogotowia, 
odwożąc ofiary tragicznego wypadku do szpitala. 
O sile wybuchu świadczy fakt, że trzech straża- 
ków, zajętych przy akcji ratowniczej, uległo za- 
czadzeniu, tak, że musiano ich odwieźć do koszar. 


P. K. K. P. 14 sztuk akcji, 


ULGI W OBROCIE DEWIZOWYM. 
W nrze 12 „Dziennika ustaw“ znajduje się 


cych, dokonywanie swobodnej wypłaty z tych ra- 


nie w walutacho obcych. Banki pragnące prowa- 
dzić łatwe obroty kredytowe w walutach obcych, 
muszą na to uzyskać osobne zezwolenie minister- 
stwa skarbu. 

Rozporządzenie to postanawia również, że wy- 
wóz zagranicę walut obcych i dewiz oraz marek 
polskich dozwolony jest bez specjałnego zezwo- 
lenia do wysokości adpOwładającej 1000 złotych. 
Jeśli osoba wyjażdżająca zagranicę posiada w pa- 
szporcie wizę uprawniającą ją do wielokrotnego 
przejścia granicy, wówczas nie może wywieżć 
w ciągu jednego miesiąca kalendarzowego wię- 
cej ponad równowartość 1000 złotych. 

Osoby wyjeżdżające na obszar w. m. Gdańska, 
o ile legitymują się zwyczajnym dowodem osobi. 
stym, mają prawo wywieźć bez zezwolenia sumę 
stanowiącą równowartość 250 złotych, Osoby prze- 
kraczające granicę na podstawie przepustek gra- 
nicznych mają prawo do przeniesienia zagranicę 
100 złotyh jednorazowo i 500 złotych miesięcznie. 

Do wywozu sum wyższych potrzebne jest ze- 
zwolenie PKKP. lub jej oddziałów, o ile suma 
przekracza równowartość 5000 złotych — z6ZWO- 
lenie komisarza dla spraw dewizowych. 


MAJORATY I ORDYNACJE A SPŁATA 
PODATKU MAJĄTKOWEGO, 

Ministerstwo skarbu przedłożyło Sejmowi pro- 
jekt ustawy o sposobie spłaty podatku majątko- 
wego przez płatników, będących właściciełami ma- 
Jątków ziemskich, związanych ograniczeniami, w 
drodze Sprzedaży tych majątków. Projekt przewi- 
duje upoważnienie dla właścicieli majoratów i or- 
dynacyj do częściowej sprzedaży gruntów, celom 
umożliwienia im zapłacenia podatku majątkowego. 

DALSZA ZNIŻA NA GIEŁDZIE KRAKOW- 
SKIEJ. Stosownie do naszych onagdajszych prze- 
widywań dzień dzisiejszy nietylko nie przyniósł 
zwyżki, jak to niektórzy mylnie przypuszczali, lecz 
zaznaczył się dalszą i to dość energiczną zniżką. 
Początkowo wprawdzie istniała tendencja do wy- 
tworzenia zwyżki, lecz wmet okazało się, że podaż 
w znacznej mierze przenosi zapotrzebowania w 
konsekwencji czego kursa spadły, 

W walutach sytuacja bez zmiany. Dolar nie- 
znacznie mocniejszy, towaru dużo, zapotrzebowa- 
nie niewielkie, 

Pogiełdzie także zniżkowe, zainteresowanie 
minimalne. Jedynie Chybi z uwagi na korzystną 
emisję dość wydatnie zyskało na kurie, 

Pogiełdzie. (Cyfry w tysiącach) Jaworzno dr. 
130000—129000, Gazy 75000, Len 4900—5100, 
Lokomotywy 8100—8300, Nafta Krosno 19500— 
20000, Huta szkła 10000—9500, Węglówki 200— 
210, Glorja 1275, Elektrownia na Sanie 700, Te 
hate płacono 10000, Nitrat 1200—1000. 

SPADEK MARKI NIEMIECKIEJ ZATRZYMA- 
NY. Z Berlina donoszą: Spadek marki niemiec- 
kiej, który zaznaczył się w piątkowych i sobotnich 
tramakcjach giełd Światowych został chwilowo 
zatrzymany. Wczoraj w Nowym Jorku notowano 

Q20 zQ biljon. 


Bundewcy komuniści przed sądem. 

Ja* Destrukcyjna robota żydowska. 

Wczoraj rozpoczęła się w krakowskim sądzie 
okr. karnym przed ławą przysięgłych rozpisana 
na trzy dni rozprawa przeciw szajce żydów, oskar- 
żonej o agitację komunistyczną, propagowanie ha- 
sef bolszewickich i rozszerzanie bibuły komunisty- 
cznej. Rozprawa obfitująca w charakterystyczne 
momenty jest wymownym dowodem destrukcyj- 
nej roboty, jaką na gruncie polskim rozwinęli 
członkowie żydowskiej organizacji robotniczej 
„Bund* w Krakowie. 

Według aktu oskarżenia w okresie wyborczym 
do Sejmu i do Senatu w październiku i listopa» 
dzie 1922 r. pewna część „Bundu“ zespoliwszy się 
we frakcję komunistyczną, t. zw. „Kombund*, wy- 
stąpiła czynie w akcji wyborczej jako związek 
proletarjatu miast i wsi. Wówczas to z ramienia 
tej trakcji brał udział w komitecie wyborczym 
Bernard Rosenblum jako sekretarz, zaś jako agi- 
tator i szerzyciel odezw był czynny Chłel Rut- 
kowski i inni. Agitacyjna działalność tej frakcji 
komunistycznej zlała się z robotniczą partją ko- 
munistyczną w Polsce j odtąd ciężar pracy agita- 
cyjnej złożono przeważnie `na barki komuni- 
stycznej młodzieży żydowskiej, Rewizja u wszyst- 
kich podejrzanych członków żydowskiej organiza- 
cji ujawniła mnóstwo najrOzmaitszej litoratury ko- 
munistycznej oraz Odezw i broszur agitacyjnych, 
jak również przedmioty, odezwy, zapisy. Rozpra- 
wie przewodniczy sędzia dr. Morus, wotują sędzio- 
wię Krauss i Truszkowski, 
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Warszawa. (Tel. wł.) Liczba subskrybentów 
przekroczyła już 100 
osób, a ilość zapisanych akcji 11.000. Na liście 
zapowiedzianych zapisów jest już przeszło 150.000 


| 
Subskrypcje na Bank Polski w krakowskim 
oddziale P. K. K. KP. osiągnęły do dnia wezoraj- 
szego (czwarty dzień subskrypcji) ogółem 56 sztuk 
akcji Jak dotąd subskrybenci pochodzą przeważ- 
nie ze sfer pracującej inteligencji, znaczną wśród 
nich ilość księży — subskrybentów natomiast 
z pośród sfer przemysłowych, większych instytucji 
handlowych i t- p. dotychczas wogóle nie było. 
Zapisy dotyczą przeważnie sztuk pojedynczych, 
największy zapis, który miał miejsce wczoraj, wy- 
nosił 5 sztuk akcji. Ze względu jednak na to, że 
dopiero posiadanie 25 akcji daje prawo do głosu 
byłoby wskazanem by ile możności zakupywano 
po cało 25 sztuk. Ogółem w ciągu dnia wczoraj- 
szego subskrybowam w krakowskim oddziale 


rozporządzenie o zmianie niektórych ważnych prze- 
pisów dewizowych. Zezwala ono na prowadzenie 
przez niektóre banki rachunków w walutach ob- 


chunków, udzielanie kredytów i oprocentowywa- 


CENY ZŁOTA I SREBRA. 

Wczoraj płaciła P. K. K. P. za 1 gram złota 
czystego 6,085.500 mkp., za waluty złote: dolar 
2179000, jednostka uniji łac. 1765000, korona 
skand. 2451000, rubel 4707000, funty angielskie 
44523000; za 1 gram srebra 173800 mkp.; monety 
srebrne: dolar 4180000, korona austr. 725000, mar- 
ką niemiecką 869000, korona skan. 10420000, je- 
dnostką unji łac. 725000, rubel 3,127000, szyling 
909.000 mkp. 

Warszawa. PAT. Giełda. Waluty. Cyfry w ty- 
siącach. Frank złoty 1800, frank franc. 422. tunty 
ang. 40350.140250, pożyczka złota 11500_111750 
—11500. pożyczka dolarowa 6100, miljonówką 
850—650, bony złotowe 1350—1400. 

Czeki. Belgja 878:/,—376:/,, Holandja 3500— 
3480, Praga 287:/, 266, Londyn 40500__40560__ 
40100, Nowy Jork 9350—9300, Paryż 4279/,—425, 
Szwajcarja 1880—1620. Wiedeń 131:/, 131, Wło» 
chy 410—406. 

Zurych. PAT. Zamknięcie giełdy. Holandja 
215.10, Nowy Jork 574.50, Londyn 24.76, Paryż 
26.30, Medjolan 25.15, Praga 16.70, Budapeszt 
00201, Belgrad 6.85, Bukareszt 2.94, Sofja 425 
Warszawa —, Wiedeń 00081, 

Zurych. PAT. Szwajcarski Bankverein notował 
dziś nieoficjalnie przekaz na Warszawę 0000040 
0000070, przeka va Berlin 00115..00125 sa jeder 


Kurs dolara. 


W Krakowie . . . . . . . . .8,400.000 
W Warszawie . . .39,350.000 — 9.300,000 
W Katowicach . . . . . . . 8,500.008 
we Lwowie . . . ... . . . . 9,400.000 


GIEŁDA KRAKOWSKA z dnia 11. bm. 


Waluty : czaki. 


Dolar . . . . —0,400.000 


Korona ausir.. 132 
Leal. U . . .- — 


Korona czeska 273.000 

Funt szterl.. . 

Frank franc. . 425.000 

N. Jork, . . .  9,508.000—9,400.000 
Londyn . . . s 

Zurych . . . . 1,680.000—1,670.000 
Paryż TWETV "EM | = 
Wiedeń . . . 134—135 


Praga . . . . 273.000—277.500 
Amsterdam. . 


AKCJE: 


|w tysiącson merek oalskicR 
Akcje bankowe: | yny. | qim | masa. 


Polski B Przemysłowy 
Bank Małopolski ... 
Złemski Bank Kredyt. 
Powsz. Bank Kredyt. , 
Bank Komercjalny ,. 

„ Zw. Sp. Zarob. . 


Tow. handlowe 
P, T. H. (CEE E E SE S E e 2 


„Pelski Alab“ ..... s 
Żegluga Palske , ..., 
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A. Piasecki s. « s « « » 
tmiełów. „..aoassa*2 
Elektrownia Siersza 
S. W Niemoiowski .. 
P. Zakł. Garbarskia. . 
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Ze sportu. 


Związkowe zawody narciarskie w Zakopanem 

Zawody narciarskie P. T. Gimn. „Sokół” w Za- 
kopanem, urządzone staraniem miejscowego Od- 
działu narciarskiego „Sokoła”, były imponują- 
cym przeglądem związkowych sił sportu zimo- 
wego, 

Protektorat zawodów objął Główny Zarząd 
Tow. Gimn. „Sokół” w Polsce, wysyłając swoich 
delegatów. Na dwudniowy program zawodów zło- 
żyły się: 1) Bieg seniorów I i II kl. Trasa 12 km. 
Start na Grzybowcu, meta u stóp Gładkiego. 
2) Bieg młodzieży, Trasa 6 km, Start powyżej 
Sanatorjum w Kościeliskach. 3) Bieg pań, Trasa 
3 km. Start ze szczytu Bukowca. 

Zwycięzcą w biegu seniorów I kl. był Eug. 
Kaliciński A. Z. 3. Kr, (0.42 m. 8 s), w biegu 
seniorów II kl. Adolf Mezoner, S. N. T. T. (0.47 m. 
01 8., w biegu młodzieży Wład. Żytkiewicz 
S. N. T. T, (0.28 m 43 B.), a w biegu pań Zofja 
Gurasiówna, Sok. Zak, (0.16 m, 34 s.). 

Kolegjum sędziów. przewodniczył major L, Ge- 
bel, oraz prezes Zarządu oktęgu dh. E, Kubalski 
z Krakowa, Do startu stanęło 160 zawodników. 
Zawodom przyglądał się Ł zainteresowaniem obecny 
w Zakopanem gen. Haller, oraz członkowie zagra- 
nicznych klubów sportowych. Skoki seniorów zə 
skoczni w dolinie Jaworzynki, interesujący bieg 
rozstawny, oraz bieg dzieci — odłożono z powodu 
gwałtownej nieżycy do niedzieli 10 b. m 
Wieczorem w gustownie ubranej sali „„Sokoła” 
odbyło się wręczenie nagród zawodnikom, zakoń- 
czone zabawą taneczną, przeciągającą się do same. 
go rana, - s Lubicz. 


Listy z kraju. 
Czy nie nadużycia przez sąd w Grybowie? 
Od p. Dr Haimana, nacz. sądu w Grybowie, 
otrzymaliśmy następujące pismo: 
„Odnośnie do artykułu: „Czy nie nadużycie 
urzędu przez Sąd w Grybowie”, umieszczonego 


„GŁOS NARODU” 


naczelnik tego Sądu, o umieszczenie w najbliższym 
numerze Szanowinego pisma mego oświadczenia, 
iż trzymając się z dala od działalnośei partyj po- 
licznych, dnia 17 grudnia 1923 r. na wiecu ,.Pia- 
sta” nie byłem — o Oszczerczym zarzucie wcze- 
śniejszego zawiauomienia Herbachowej, o areszto- 
waniu i ułatwieniu jej ucieczzki nie słyszałem 
i że obecnie zwróciłem się do Prokuratorji z proś- 
bą o wdrożenie kroków karnych przeciw mówcy 
wiecowemu w dniu 17 grudnia 1923 r.”, 

Cieszymy się, że nasza notatką zachęciła p. na- 
czelnika sądu do wdrożenia kroków karnych prze- 
ciw mowcy na wiecu „Piasta”, celem uzyskania 
satysfakcji wobec opinji miasta, O nie innego, 
jak tylko p oczyszczenie sądu pow. w Grybowier 
z zarzutów nam nie chodziło. (Przyp. Red.). 


Przegląd wydawniczy. 


„WIADOMOŚCI LITERACKIE”, nr, 6, zawie- 
rają: Wywiad z prof, W. Witwickim, tłumaczem 
i wydawcą Platoma; Rozmowę z przed dziesięciu 
lat z Conradem Korżeniowskim; Polemikę. a ra- 
czej protest J. Lechonia z powodu niepochlebnej 
oceny „Niebieskich migdałów” M. Pawlikowskiej 
w „Przeglądzie Warszawskim”; Korespondencje 
z Ktakowa („Kraków literacki” J. Janowski); 
Dowcipny feljeton Magdaleny Samozwaniec p. t. 
„Człowiek a zwierzę”; Wiadomości z zagranicy 
(„Kronika francuska”, „Sztuka rosyjska); poza 
tem: recenzje z przekładów i twórczości orginal- 
nej; zajmujące uwagi p. A. Sterna „O przyszłej 
sztuce ekranu”, wreszeje kapitalne sprawozdzania. 
z „książek najgorszych” (A. Słonimskiego 
w poprz. n-rach: b, t, i j. t.); zdecydowaną kam- 
panje przeciwko „ananasom” („Ananas”) Vier- 
necuila w t. „Komedja”), szerzącym zepsucie mo- 
ralne wśród publiczności „Teatr” A, Słonimski). 

j} l. 


„POLSKI PRZEGLĄD FILMOWY, Nr. 
styczeń 1924. Warszawa. 


Obok, obfitej reklamy filmów, będących w po- 


o 


wy 


w numerze 31 z dnia 8 lutego 1924, proszę, jako | siadaniu Powszech. Tow. Filmowego (P. T. E. F.), 


| OGŁOSZENIA 


Za dział ogłoszeń Redakcja nie odpowiada. 


SLĄSKI I 
KRAJOWY s den gk! wykł 


WĘGIEL 


wagenewe na dogodnych warunkach dostarcza 


POLSKA SPÓŁKA WĘGLOWA 


KRAKÓW, ulica Andrzeja Potockiego I. 8. 
Telefony: 4075 i 3588 — Adrestelegr. Energia-Kraków. 
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MIECZYSŁAW SMOLARSKL 


UCZTA BALTAZARA. 


Powieść współczesna. 

— „Gruby, zacny finansista zgiął przed 
władcą kolano“ — eiągnał dalej Pamfil, wzma 
gając siłę swej deklamacji. — „Najjaśniejszy 
panie — powiedział Don Baltazar. — Przy- 
chodzę o łaskę do ciebie, który żadnych nie 
możesz już łask rozdzielaćl... Pozwól mi 
umrzeć za ciebie... Przyniosłem także wszyst 
kie dolary, które zdołałem wczo:aj wykupić 
na giełdzie, O pania! rozporządzaj niemi i po- 
świeć je na uwolnienie z więzienia nieszczęsnej 
Michaeli... j 

Wrażliwe na wszelką intonację ucho pani 
Mateusza, badające ongi odrazu po dźwięku 
pierwszych słów duszę miłosicrnych osób, na- 
straszyło się widocznie. Nie słuchał on już 
w tej chwili, ale łowił wzmagające się entuzja- 
zmem słowa siostrzeńca. Cichutko, żwawn 
podniósł się, odebrał książe i rzekł: | 

— I tyżeś płakał nad tem, duszo chrześci- 
jańska) Rozkwitła w kwiecie wieku rodu 


TOMASZ GÓRECKI, Handel towarów żelaznych 


Zwykłe .. 
Nekrologi , » 
Nadesłane . 
Po kronice . . 
Na 1-ej stronie 
Drobne od słowa . P 
Układ tabelaryczny 500%% drożej. 


wszelkie przybory kantalaryjne I szkolne 


mego latoroślo! I na toż kształciłem cię 
w uczciwości, na toż od pacholęcia wodziłem 
cię na świecie! Cebulaż to czy twierdza reak- 
cji, byś zmiłuj się nad Manuelem i Baltazarem 
gorzkie śluzy z Oczu ocierał?. 

Nigdy dotąd głos pana Mateusza nie za- 
brzmiał tak twardo i ponuro wobec synowca, 
a kiedy ów próbował się coś tłómaczyć, staru- 
szek nie słuchająe go, wsadził książkę do 
kieszeni, ruszył grożnie wąsami, milezkiem 
wyszedł z pokoju i zabrawszy książkę pobiegł 
z nią żwawo po schodach na trzecie piętro. 

W ów dzień po raz pierwszy, gdy Pamfil 
przed nocą chciał wychodzić, cofnął się nagle 
z pod drzwi, gdyż posłyszał odgłos stąpania 
staruszką, Wiaterek szedł gdzieś w świat o po- 
rze, kiedy zwyczajnie spał zawsze i szedł, nie- 
zawiadomiwszy p tem siostrzeńca, Tajemnicze 
jego wędrówki odtąd miały się powtarzać, na- 
pełniając niepokojem Pamfila. który znowu ze 
swej strony musiał używać nowych a trudnych 
środków ostrożności, by te dwie rodzinne dro- 
gi, które rozbiegły się, nie zeszły się kiedy 
przypadkowo pod samą bramą domu, uciuła- 
nego przecz wujaszka. 


SŁ 7 


czytamy słuszne uwagi o kryzysie, jaki polski 
przemysł kinowy obecnie przeżywa: „Podatek od 
biletów sięga 100 proc., opiata celna za zagra- 
niczne kopje wynosi bezmałą tyleż, co same ko- 
pje.. Nadomiar dokonywane obecnie przewarto- 
ściowanie naszej waluty, z którym dotychczas nie 
idzie w parze waloryzacja biletów wejścia, od 
pewnego czasu czyni niemożliwem sprowadzanie 
z zagranicy niewielu jeszcze dostępnych dobrych 
filmów“, 

„.„Premjera w dużem kinie daje kasę miljarda 
marek, czyli po strąceniu podatku miejskiego... 
dla właściciela kina zostaje brutto 450,000.000 mk. 
Minimalna zaś reklama na pierwszej stronia jedy- 
nie w 8-ch pismach kosztuje dużo więcej, niż do- 
chód brutto kina, bo przeszło pół miljarda. A skąd 
wziąć fundusz na pokrycie kosztów obrazu, mu: 
zyki, światła, personelu, komoznego i t. p.f* — 
Kina warszawskie postanowiły dnia 10 stycznia 
b. r. ogłaszać wspólny repertuar na ostatniej stro- 
nia dżienników: „jest to zmniejszenie zbyt ko- 
sztownej, niewytrzymującej... kalkulacji kina re- 
klamy...“ 

Gdy się to wszystko uwzględni, chciałoby się 
złamać ostrze pióra i... rzhcić szranki krytyki 
kinowej, o.której ktoś powiedział dowcipnie, że 
„jest tem samem, co poprawianie krawatki czło- 
wicsowi skaąz:..emu na śmierć". 

Słusznie tedy pierwszy numer „Wiadomości 
literackich“ potępił „rabunkową gospodarkę ma- 
gistracką*, nakładającą istne haracze na wła- 
ścicieli kin. W ślad zatem idzie podrożenie cen bi- 
letów i... zmniejszenie frekwencji, a w dalszym 
ciągu... zmniejszenie dochodów... magistrackich... 

Dziś na wspaniałych obrazach Griffitha, czer- 
nieją mnogie łysiny pustych miejsc! Trudno te- 
raz żądać od przedsiębiorstw filmowych sprowa- 
dzania najlepszych filmów, wyświetlania jedynie 
pierwszorzędnych obrazów, u:czmaicania wido- 
wisk „nadprogramami* i t. d. i t. d. Sytuacja 
jest drażliwa. Jedynem jednak wyjściem: mówić 
prawdę wytwórniom i przedsiębiors ~cm  filmn- 
wym, a publiczność bliżej zapoznawać ze sprawa» 
iii pł i. i. 
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. a z 1 złp. = 1,809.009 mkp. 

„ 25, 

iS sy Ceny ogłoszeń w złotych polskich obli- 
PIT, czone po urzęd kursie złotego, poda- 
LST wanego codziennie w „Monitorze“. 


BIELIZNA CIEPŁA 


kałamarza ozdobne i biurowo oraz | systemu Jaegeru, reformy wełniane, pończo- 


chy i skarpetki zimowe, oraz wszelką bla- 


w r. 1641 


— poleca skład papieru i galanteryi — | liznę damską i męską jak również największy 


wybór płócien — poleca znana firma 


Michał Słomian 
KRAKOW — lica Sławkowska I M JANA NOWAXA w Xrakowie 


ul. Florjańsxa 14. 


założony 


Kraków, Rynek Główny. 


XVII. 


— Możebyś tak trochę dopomógł mi —s 
rzekł kucharz do Hieronima, — Kazano mi 
dzisiaj podać wystawniejszą wieczerzę, a pod 
blachą jakoś słabo pali się. Podlejno trochę 
naftą! ; 4 

— Chcesz zamordować mnie! — krzyknął 

wierny sługa przerażony, — Nie mogę przecisż 
nafty lać na ogień, bo wybuchnie i sam spalę 
się. 
Mało jesteś dowcipny i mało rozumiesz, jak 
należy wyrażać się obecnie — odpowiedział 
kucharz, przymrużając oko. Nafta jest tania, 
a masło drogie. Gdy mówię: podlej naftą, to 
znaczy to „dorzuć masła”, Kilka łyżek do- 
brego tłuszczu doskonale wpływa na szybkie 
rozpalenie się węgli. Trochę kosztuje to, ale 
Rzeszotko posiada przecież tyle pieniędzy, że 
my nie potrzebujemy ich oszczędzać. 

— Ładne nazwy nadałaby ci Rzeszotkowa, 
gdyly cię teraz usłyszała. Nie zauważyłeś jaki 
ona ma duży wybór wszelkich nazw obrażam 


jących? l 
(Ciąg dalszy, nastąpi). 


Wr. g. 


Na Ratunkowy Komitet Biskupi 
złożyli w dalszym ciągu: 
Składki złożone na R. K. B. w Kansystorzu i do- 

; ręczone przez Księcia Biskupa. 

JWP. Hr. Pusłowski 100 milj., Prof. Dr. Rub- 
czyński 5 milj}. Marja Bogdanikówna 1:milj., K. HL 
Rostworowski 10 milj., Tadeusz Rząca 20 milj,, Pa- 
wel Popiel 5 dolarów, Prof. Dr. K. Morawski 10 
milj, Antoni Jaroszewicz 5 milj.. Wydział V. Magi- 
stratu 5 milj, N. N. 5 milj, Hr. Er. Potocka 50 
milj., Dr. Poźniak 5 milj., Ł. i Wentziowie 20 mil., 
Firma Ant. Rothe 25 milj., Ks. Prof. Kaczmarczyk 
10 milj, Wacławowie Anczycowie 5 milj., Dr. 
Władysław Anczyc 3 milj, Rektor Uniw. Jagiel. 
J. Łoś 10 milj., Marja Epstein 10 milj., 00. Re- 
demptoryści 100 mil., Ks. Biskup Adam Sapieha 
200 milj.. Inż, Zarzycki 250 milj., Bikowa 18 milj., 
N. N. 1 milj, N. N. 5 milj, Z. Popiel 50 milj., 
Ks. Osękowski 2 milj, Ka. Sieniatycki 5 mil) 
Ojcowie Kameduli 30 mil., Administracja „Czasu“ 
118 milj., Dr. Roman Goldstein 6 milj., Ks. Pra- 
boszcz Kapiński 2 mij., Polski Bank Handlowy 
36,480.000, Ks. St, Heumann 2,500.000, Wydział V 
Magistratu 30 milj., Parafja Frydrychowice 5 milj., 
Związek młodzieży w Frydrychowicach 45 milj. 
Zarząd Tow. służby miejskiej 11,451.500, Parafja 
Krzeszowice 10,700.000 Mkp. 


Składki złożone w biurze R. K. B. w czasie od 
1 lutego do 7 lutego 1924 r. v*--znie. 
JWP. Kaz. Stryczek 1 mil, Wiktor Sperro 
£ Zakopanego 10 milj., Franc. Karpiński z Kalwa- 
rji Zebrzydowskiej 10 milj., Urząd parafjalny Za- 
woja 6 milj. Urząd parafjalny w Nowej Górze 1 
milj., Jan Kwieciński 1 milj., Dr. Wojciech Rec 
5 milj., Komitet parafjalny w Podgórzu 24 milj., 
Zebrane w parafji św. Mikołaja 60 milj., Eranci- 
szek i Dr. Leopold Macharscy 60 milj., Helena 
Kolaszowa 25 milj., Stow. św. Zyty 10 milj., Kon- 
trolorzy przewozowi 10 milj., Karolina Zawadzka 
1,500.000, N. Rząsowa 1 dolar, Jan Borkowski 
5 milj. i 20 lirów, Pracownicy urzędu wymiaru 
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należytości 30,100.000, P. £. B. 1 milj, K. B. 2 
milj, M. G. 100 tys., Drowi3 Kazimierzowi» Ko- 
staneccy 100 milj, Zamiast wicńca na trurmn= 
$. p. Emilji Knausównej 20 milj., Urzęcniey Tow. 
wzajemn, ubezp. 73,070.000, Eug. Horoszkiewicz 
5 milj., Wydział Izby budown. 50 milj., Uczenice 
szkoły św. Andrzeja 15 milj., Firma Tomasz Gó- 
recki 18,500.000, Klasztor O0. Dominikarów 45 
milj, Ks. Prałat Czesław Wądoiny 20 milj, Ja- 
cek wisłocki 5 milj., Kongregacja „Dzieci Mar“ 
100 milj., Stanisław Drohojecki 1 dolar. Parafia 
Gruszów 10,570.000, Druga rata Krak. Towarzy- 
stwa lekarskiego 231,500.000, Parafja modlnieka 
7,175.000, Wine. Kapusta 50 milj, Jadwiga Ta- 
bajowa 6 milj, Paulina Hankowa 2 milj, Alojza 
Timor 5 milj, Sodalicja naucz. wiejsk. 70 milj., 
M ładysławowie Żelscy 100 milj., Zebrane w koś- 
ciele na Dąbiu 16.520.000, Władysławowie Gąsow- 
scy 6 milj. Marja Niewitała 1,500.000, Andrzej 
Szyjewski 5 milj., Florentyna Tułusier ':2z 3 milj, 
Zebrane w kościele Ks. Misjonarzy na I =parzu 
15,100.000, Urząd  parafjalny w Regulicach 30 
milj, Adam Żurowski 100 milj., Mieczysław Lan- 
gier 10 milj, Włodzimiera Szołajska 10 milj., Kor- 
pus oficarów 1 p. wojsk kolej. 24,600.000, Hr. 
Klemensowa Szembekowa z Wiśniowej 25 milj., 
Bolesław Wierzejski od 6 osób 12 milj., Inż. J5- 
zef Cyrankiewicz 10 milj., Urzędn. i funke. fabry- 
ki «yconiu 62 943.000, St. Rompała j*ko wkłac :ę 
na luty 10 milj., Zofja Przybylska 6 milj., Urząd 
parafjalny Dankowice 3 milj, Aurelja Tu-=ka 
z Miszczanicy 1.500.000, Z. Czerewka, St. Handel 
i N. Pierzchała 4 miij., Br. Serafińska z Łapanowa 
5 milj, Emilia Markow. z Łapanowa 1 milj., 
Urząd parafjalny Maniowa 5 milj, Ks. Moe-eeli 
Dyszyński z Rzeszowa 2 milj., Urząd parafjalny 
w Przeciszowia 2,320.000, Helena Kt:zowa z Żab- 
na 10 milj., Zofja Szlesinger w N. Białej na Spiszu 
1 milj., Józef i Framciszka T. 3 milj., Bron. i Maria 
Godlewscy 3 milj., Inż. Piotr Król zebrane na za- 
bawie mieszczańskiej. 121 rel, H. K. 10 milj,, 
Urząd parafjalny Sanka 10 milj, Teresa Górska 


AKCYJNY BANK HIPOTECZNY 


Zaproszenie do subskrypcji 


Na podstawie uchwały Zwyczajnego Walnego Zgromadzenia z dnia 30 kwietnia 

1923 r. i zzzwolenia Ministerstwa Skarbu Nr. 4Ł63/III D. K. udzielonego w poro- 

zumieniu z Ministrem Przemysłu i Handlu, przystępuje Rada Nadzorcza do 
podwyższenia kapitału akcyjnego o dalszą kwotę 


Mkp. 315,000.000. 


przez wydanie 1,125.000 sztuk nowych akcji po 280 Mkp., imiennej wartości, 
w drodze publicznych zapisów, na warunkach następujących: 

1) Wszyscy bez wyjątku dawni akcjonarjusze mają prawo pierwszeństwa 

w nabyciu nowych akcji w stosunku trzech akcji nowych na siedm dawnych 


akcji. 


2) Acjonarjusze, chcący wykonać prawo poboru, mają w poniżej oznaczo- 
nym terminie przedłożyć swoje dawne akcje wraz z konsygnacją, bez arkuszy 
kaponowych, które będą im natychmiast zwrócone, po uwidocznieniu wykonania 


prawa poboru. 


3) Dla dotychczasowych akcjonarjuszy, na podstawie prawa poboru, przy- 
padnie na 7 sztuk akcji dawnych, 1 akcja po cenie emisyjnej 16 groszy a 2 akcje 
po cenie emisyjnej 1 ztp. za każdą, obie ceny płatne w markach polskich, 
wedle kursu urzędowego franka złotego w, dniu wpłaty. 

4) Cena kopna złożona ma być w całości przy zgłoszeniu w gotówce. 

5) Nowe akcje uczestniczą w zyskach banku od dnia 1 stycznia 1924 r. 


na równi ze staremi akcjami. 


6) Termin wykonania prawa poboru upływa z dniem 5 marca 1924 r. 
Nowe akcje wydane będą po sporządzeniu sztuk, za zwrotem tymczasowego 


potwierdzenia kasowego na uiszczoną wpłatę. 


= ZGŁOSZENIA PRZYJMUJĄ 


175 


Akcyjny Bank Hipoteczny we Lwowie i jego oddziały, 
Bank Dyskontowy Warszawski w Warszawie, 
Austrjacki Zakład Kredytowy dla Handlu i Przemysłu we Wiedniu, 


Union=Bank we Wiedniu, 


Bóhmische Escompte-Bank und Credit-Anstalt w Pradze. 


LWÓW, dnia 26 stycznia 1924 r. 


RADA NADZORCZA. 


Nr, 35. 


1,500.000, Walne Zebranie Tow. kat „Praca* 50 
mili, Bazar Polski S. A. 68.100.000, Zebrane 
w Teatrze Słowackiego na przedstawieniu „Bae 
tlejem Polskia* 53,941.700, 1 pulik wik kolej, 
209,400.000, Sodalicja św. Zyty 30,700.009, Dyr. 
Adolf Poniński 50 milj., Henryka Nitschówna 15 
mil., Zebrane przez Henryka Zubrzycki'go na po- 
lowaniu w Radzieniczach 120 milj. i 5 dolarów, 
N. N. 2 milj, J. K. 1,500.000, Nina Jasieńska 10 
milj, Marja Bołoz-Antoniewiczowa 2 milj, Hen- 
ryk Tomkowicz 1 milj., Lubomir Alszer 1,500.000, 
Zebrane w kościele św, Marka 47 milj, Ks. Dr, 
Jurgowski 5 milj., Ks. Wincenty Pixa 3 mj. Ed. 
mund Kierstan 5 milj, Hr, Konarski 100 milj., 
Marja. Orpiszewska 25 milj, Zebrane w. Teatrze 
Słowackiego na przedstawieniu „Betlejem Pol- 
skie“ 84,011.500, Helena d‘Abancourt. 5 milj., Jó- 
zefa d'Abancourt 5 milj., Urząd parafjalny Lulzi- 
nica 11 milj, Urząd parafjalny Niepołomice 24 
milj., Urząd skarbowy w Olkuszu 5 milj., Bronisła- 
wa Mas z N. Targu 10 milj, Ks. Wróblewski 
z Niska 5 milj, Michał Dębiec z Brzozowa 
2,120.000, Szychowski Filip z Zarszyna 1,500.000, 
Lucyna Wanertowa z Węglówki 1,500.000, Zehra- 
ne przez Dyrekcję poczt i teløgrafów od funkcjo- 
narjuszy 100 milj., Marja Mayerberg 5 milj., N, N. 
200 tys., Leon i Marja Hr. Mieroszewscy 10 złp. 
Leopoldyna Łubieńska 10 milj., Zebrane w koś- 
ciele 00. Kapucynów 48,700.000, Z listy Nr. 221 
20 milj., Apteka Wiszniewskiego 50 milj., „Kurjer 
ilustrowany“ 20 milj., Drowie Witołdowie Rub- 
czyńscy 5 milj, Dr. Witold Milieski z Piekar 20 
mil., Marja Kępińska 15 milj., Składka w kcściele 
00. Dominikanów 55 milj., P, Senator Dr. Emil 
Godlewski 50 milj., Z listy Nr. 24 zebrane przez 
WPana Edmunda Czadowskiero 7,414.000, Dr. 
Artur Benis 40 milj., WP. Lowalski nacz. dyr. fim 
my Zieleniewski w Prokocimiu 200 milj, 2 na- 
uczycielki 7 milj., Prof. Dr. Karol Klecki 10 milj. 
Jan Mroczkowski 2 milj., Olga, Marja i Franc. 
Żabowie 50 milj., Pracownicy Urzędu pocztovaw3 
Kraków I. 120 mij., Zcbrane w kościcle Karmeli- 
tów bosych 25 milj., Urząd parafjalny w Łazanach 
36 mij., Urzęd parafialny w Gierałtowicach 14 
milj., K. Ciechomski z Cieszyna 25 milj., Złożone 
przez Ks. Dr. Niemczyńskiego w Po”-órzu 
112,650.000 i 2 dolary, Składka w kościele w Pod- 
górzu 159,700.006, Marcin Zych 10 milj, Ucznio- 
wie szkoły handlowej im. J. Kochanowskiego 12 
milj, Tadeuszowie Bednarscy 70 milj, Ks. An- 
drzej Szepieniec 10 milj, Rodzina ku uczezeniu 
pamięci $. p. Jarosł. Hr. Stebelskiego w I-sza rocz- 
nicę śmierci 10 milj., C. M. przez Ks. Jar: Lorka 
1 dolar, Socalicja Gimnazjum III. 7 milj., Marja 
balowa 10 milj, Antoni Tyczka 5 milj, Radca 
Szybalski 500 tys., Franc. Żelewski 500 tys., J. 
Oskar Fuchs 20 milj., Ks. Prałat Kołodziej z Su- 
chej 10 milj., Ks. Prof. Archutowski 10 milj., 
Radca Jan Gajewski 10 milj., Zebrane w kościele 
św. Barbary 300 milj., Ks. Dr. Karabuła 5 milj, 
Ks. Kotulecki 5 milj., St. Bandrowski 5 milj., Jan 
Kuhlicz 5 milj., Zebrane przez JWPanią W. Po- 
lecką na listę Nr. 26 110,300.000, Zrzeszenie pra- 
cowników P. K. K. P. z okazji pożegnania kolegi 
p. M. Wydro 120 milj, Sodalicja Król. Korony 
Polskiej 5,500.000, N. N. 1 milj., Urząd parafjalny 
w Koszarawie 20 milj, Ks. Proboszcz Godawa 10 
milj, Władysławowie Kozłowscy z Birczy 3 milj., 
Zofja Tułecka 5 milj., Grono naucz. szkoły żeńsk, 
w Wojniczu 12 milj, Marja Jarnuszkiewiczowa 
10 milj., Miecz. Grzybowski w Harbutowicach 10 
milj., Marja Kulinowska 5 milj., Urząd para” "ny 
w Zakliczynie 10 milj., Urząd parafjalny Jeleśnia 
10 milj, Anna Reiterowa z Warszawy 10 milj., 
Kazimierz Steich 1,500.000, Prof. Henrykowie Pa- 
chońscy 5 milj, Urząd parafjalny Mikuszowice 8 
milj., Parafja Czulice 7 milj., Urzędnicy Inspekto- 
ratu skarbowego w Żywcu 11,141000, Helena 
Wójcikówna 32 milj., Grono prof. gimnazjum król. 
Jadwigi 70 milj.. Marta Kolankowska 2 milj., Al- 
fred Łubieński 45 milj, Emanucl Moszyński 45 
milj., Parafja Bronowice Wielkie 4.540 000, N. N. 
3 milj., Parafja Radziszów 66 milj., Ludwikowie 
Michałowscy 100 milj., Z. M. 1 milj., Klasztor Bo- 
żezo Ciała 15 milj, Władysław ranek 10 "ilj., 
Cukiernia Hausnera 10 mij., Włodzim. Tarnowie- 
ski 10 milj., Paratja Zwierzyniec 120 milj., Kazi- 
mierz Stelczyk 15 milj., Funkcjozarjusze Zarząaa 
wodociągu miejskiego 47,047.200 Mkp. 


Adam Sapieha, Książę-Biskup, prezes Komitetu. 
Tadeusz Rząca, skarbnik E- stu. 


NENA AIEEE je EY z 
Wsdawca: za „Ułos Nasodu* Spólka Wydawnicza z ogran. odpowiedz. K. H»leksa. — Redaktor uaczelny i odpow, Jan Matyasik. 
Dmkamia _Głeu Narodu“ w Krakowie pod xarzadem Romana Ferka. 


